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Na dzidiejs*em W .y  posisedzeniu Sejmu ruz- 
poczure się zapowiadana, lumpanja praeciw rzą
dowi Sikorskiego. Kampanja, która bezzasad- 
Dośuią swoją dorównuje, ai nawet przewyższa 
pamiętne zeszłoroczne przesilenie gabinetu l ’o- 
nlkowsldcgo. Stronnictwa prawicowe nie umie
ją przT,’ toczyć żadnych rzeczowych dowodów 
niecdpowiedniości obccmeg-o rządu. Nie mają 
mu naprawdę nic. do zarzucenia. Przeciwnie, 
zmuszone są przyznać, że dla państwa os;ągnął 
on szereg wielkich korzyści. Przedcwiszystkiem 
zaś zdobył to, o co nadarmo kusili się jego po
przednicy: uznanie granic wschodnich. W poli
tyce wewnętrznej rząd obenny rozwinął aktyw
ność bardzo wielką. Dał inicjatywę do szeregu 
spaw w różnych dziedzinach życia. Zebrał ma- 
ter>ały i poczynił przygotowania do reformy 
i’xlmii..utracji politycznej. Ale cały ten oblity 
posiew wymaga cza3u, aby dał plony widoczne. 
iTego czasu odmawiają rządowa stronnictwa pra 
wicowe, ponieważ nie należy do nich, nm wy- 
Bzadł z ich szeregów. Tymczasem stronnictwa 
prawicowe same chcą rządzić.

A to pragnienie władzy jest tak wiclldc w 
prawicy, żo nie eofa się onai przed; najbardziej 
lyzytkownenn kompromisami w sprawcach zaró
wno programowych, jak personalnych. Dość 
Tiskazać na konąwomis z purtją „Piasta11. Je
żeli niFwot sprzeczności programowe, któro tu 
musiały być wyrównane, ponuniemy, to tnidno 
przemttoŁeó sprzeczności personalne, które w 
tym konipromń ie zostały także „wyrównane 
Wszakże niedawny to czas, kiedy stronnictwa 
prawicowe żadnego zarzutu z dziedziny moral
nej ino uwrażaly za dość ciężld i nadto krzyw
dzący, ilekroć chodziło o pognębienie właśnie 
Pials-towców i ich wodzów w oninji publicznej. 
Któż to wykrył i praod forum sejmowe wyto
czył sprawę Dojlid, jeżeli n;e prawica, przed
stawiając ją, jako odstraszający nrzykład. ko- 
fupcjiut nadurycia władzy wlafuio ze st.ony 
Piajstowców^? Kto to najusilniej sekundował 
OfilcMŻesłiom, przed teuisamem forum wnoszo
nym, w sprawie słynnych spółek leśnych, jeżeli 
nie stronnictwa właśnie prawicowe? Jaka to

rozpisania nowych’ wyborów, 1 przeprowadze
nia, ich prawem 1 lewem, przy pomocy tych 
■wszystkich środków, które teoretycznie daje 
uładza'. To wydaie sfię jedynem, na co tak 
skonstruowana i na takim gruncie moralno-po- 
litycznym oparta większość sejmowa i jej rząd 
mogą się ważyć. Ale widoki tego ostatecznego 
i jenerała ego eksperymentu są gorsze, niż kie-

;3*4*
dykolw Lek. Nowy Sejm wykaże braki obecnego 
w powłęiklsBeniu bardzo znacznem i już zupeł
nie beznadziej nem. Okażo się potrzeba stoso
wania jakichś środków heroicznych. Niema zaś 
nic straszniejszego, jeżeli się stosuje takie środ
ki heroiczne bez potrzebnych do tego... herto- 
sów. Tych zaś na horyzoncie jako żywo — nie 
widać! • ,
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stwem spraw zagranicznych’, do następujących 
uwag:

Wizyta marszałka Focha jest znakiem, że 
dotychczasowa polityka w Czechosłowacji bę 
lizie nadal uprawianą. Prowadziliśmy z Fran
cją wspólną politykę i zamierzamy ją nadal 
w podobny sposób kontynuować. Rząd czesko- 
slowacki nie zboczy ze swojej dotychczasowej

lipji. Taliie samo znaczenie będzie miała pod
róż prezydenta Masaryka do Paryża. Nawiąż 
żując do wizyty marszałka w Polsce, stwier-. 
dza pismo, że marszałek tak w Polsce jak i w 
Czechosłowacji podkreślał konieczność soju 
szu obu państw, oraz położenia kresu zbytecz
nym konfliktom między oboma narodami.

— n—    —*
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(Telefansm od nuśzego' korespondenta).

Warszaw-a, 23 maja
Promotorów nowój większości spotyka roz

czarowań nie za rozczarowaniem. Przedewrszyst- 
];iem, jak się okazuje, obszarnicy poznańscy nie 
są skłonni iść ręka w rękę z nowym blokiem, 
również i grupa pos. Dąbskiego, Anusza i W y
rzykowskiego stoi na dawnern stanowisku. W 
ten sposób brakuje kilkanaście głosów, na któ
re uprzednio większość Uczyła, a sukurs mniej
szości narodowych jest blokowi raczej nie na 
rękę niż pomocą.

Obecna sytuacja przedstawia się więc tak, 
żo przy obaleniu obecnego rządu blok uzyska 
wdększość, lecz większości potrzebnej do u- 
tworzenia nowego gabinetu dotychczas nie 
ma. Wszelkie nadzieje w tym względzie roz
wiał dwudniowy kongres Narodowej Part,* Ro
botniczej, który między innemi stwierdził, że 
ostatnie zmiany w układzie sił sejmowych nie 
są uostatecznie jasne ani programowo ani na- 
ivet liczebnie i dlatego nie upoważni? stronni
ctwa w obecnej chwili do podjęcia stanowczej 
decyzji. Po odrzuceniu rezolucji, pozostawiają
cej klubowi sejmowa N. P. R. wolną rękę co do 
zajęcia stanowiska wobec rządu i większości, 
oraz wniosku delegacji łódzkiej, występującej 
kategorycznie przeciw łączeniu się N. P. R. z 
większością prawicowo-centrową, przyjęto re
zolucję kompromisową, pozostawiającą okre
ślenie stanowiska N. P. R. wobec nowej więk
szości klubowi poselskiemu łącznie z komite-

im, 0 mml pM.̂ km
Wobec przedstawiciela „Kurjcra Polskiego11 

wyraził się jenerał Caean o armji polskiej w spo
sób następuj'ący:

Przyjechałem do Polski na zaproszenie jenerała

prasa, jeżeli nie prawicowa przedewiszystkiem,1 tom wykonawczym partji, w myśl stanowiska 
zapełniała całe kii0ta.et.ry SWóich szpalt lirągat-1nrowamowM/i stronnictwa. Jnteresńw raństwa 
niami, wrzwiskami. drwinami z dzfeie. szych 
swmich sojuszników obecnie tak cenionych, bo 
niezwykle drogo opłaconych?

Wnfeaćono tu do życia publicznego tak wiel
ką dozę cynizmu w jego najczystszej a zara
zem najprzykrzejszej postaci, że strach bierze
0 to, co stanic się z opmją publiczną w  Polsce, 
jeżeli się ją szkolić będzie i nadal na gruncie 
tak; pi ymitfywmego a zarazem bezwzględnegp 
cynizmu. Na czorn oprą się ostatecznie cisami, 
którzy czarne z wczoraj robią białeun na dzi
siaj, trzymając jidmak kubeł mazi w  odwodzie, 
aby jutro można to znowiu praemalować na 
czaino. Jak będzie wyrglądaila morahiość poli- 
Cyczną w  Polsce, wychowywana na wzorach 
tych, ktArzy w  sprawach najbardziej oczywi
stych i w czasie, w którym najsłabsza nawet 
pamięć jesECzo zan.iJkuąć nie może, przeczą sa
mi sobie zarówno w słowach, jak czynach. Czy 
chwilowe i krótkotrwale sukcesy, tą drogą
1 terni metodami osiągane, nae okażą się jednak 
olcumoneu# zbyt drogo, bo z tej smb3ta>ucji do- 
breą wiary i wzajemnego szacunku, bez k 01 h 
apołeczmść ludzlca prędzej, ezy później, musia
łaby zmienić saę w stado

Właściwie w  całej prawic o wo-większ^scio- 
wvj iniprezii Witos wychodzi jako jedyny 1 riwn- 
fc tor morał ay i polityczny zarazem. Wszak >io-
pr-a>w*>l*śi do tego, że prawica, która tak nie
dawno m iotła  nań najcięższe oska’ żenią i obel
gi, dzisiaj niowi o nim % reiwercncją i uznaniem. 
^Tozak, lyspefc^iąo faAt.Tcz.nie zaledwie pięć
dziesięciu klika gtosżnń w Sejmie, otrzymał 
maiisza.lko«ŁWO Sejmu, pre/ydtnlurę gabinetu, 
re?mt spraw •wewnętrznych i jeszicze kilka 
mniejszych tek na /srzyJatelr. Wszak wreszcie 
zniewolił prawicowm ^imimictwa do tego, że 
szczerze, czy nieszczerze, z takiemi, czy innemi 
zasirzeżemami myśLowenu, musiały jednak pu- 
biiicziiie przyj, c 3vykonawczy program lefor- 
my agrarnej w skali wręcz utopijnej. _ _ 

Oczywiście, dła szczerego demoloraty i ideo
wego ludowca r.fczystkie te sukcesy nio zdołają 
zrównoważyć moralnej i ideowej szkody, jaka 
musi wymlcnąć z samego faktu skoiarzenia ńę 
pr^ywc Dy łudoSfoów Z prawicą i reakcją. Po- 
wtfWW tez przeciw niemu opozycja sili.a i z pe- 
T O A .ij na <Vrtx:\ metę skuteczna. Ale to nie 
zaacaŁf taktu, żo sukces polityczny, zupełnie 
niezwyldy pod względem różnosti onności j roz
ległości, znajduje sic całkowicie po stronie 
y/kosa. —  i tylko Witesm

Nie sposób, aby me czuła tego prawica, w 
tych rzadkich zresztą chwilach, w laórych ją 
zacietrzewienie i zrślojńen.e partyjne opu- 
Ktczają, kiedy ute z ludem suwerennym* lecz 
barn 1 ze sobą' cichy rczhowor sumienia i reflek
sji prowadzi. Jeżeli zaś nio zrobiła tego do
tychczas będzie inusSaia to zaicząc robić w  naj
bliższej przjwzłctści. SojuiŁS swoje oj/łaciła ona 
po prostu zbyt drogo politycenie 1 mtoral lie, aby 
mogła przez dhitszy ckros znosić iicł brzemię. 
Sama zacznie się z pod nich wyzwalać, lecz 
wtedy całe jej dzieło, z taki m trudem dokona
ne i tyloana ofiarami z kap’tału moralności pu
blicznej opłacone, rozsypie się w mgiiiitniu 
.oka. _ H ! -

W  tej sytuaćj: stanie przed prawicą koniecz
ność wyboru: albo ustąpienie i chaos, albo o- 
Btatuli próba odw)olama się do fcpolcczeństwa,

programowego stronnictwa, interesów państwa 
i dobra klasy pracującej. V/ ten sposób upadły 
nadzieje, aby N. F. R. przyłączyła się do upad
ku gabinetu jen. Sikorskiego.

Tymczasem niepewność sytuacji, jaka, dzick: 
wytworzonej przez p., Witosa atmosferze sej
mowej, zapanowała w kraju oraz zgubne dla 
państwa jej skutki (spadek marki poi.) zmu
szają rząd do wyświetlenia całej sytuacji poli
tycznej. Jak się dowiadujemy, jon. Sikorski na 
piątkowem posiedzeniu Sejmu przy dyskusji 
budżetowej postawi kwestję zaufania na po
rządku dziennym.

Zapadła na kongresie decyzja N. F. R. ostu
dziła mocno zapały endccko-piastowe w kie
runku obalenia rządu i dziś już niema mowy 
o tern, aby na jutrzejszem posiedzeniu Sejmu 
zaryzykowano przesilenie.Wiadomo bowiem, że 
obalenie to przyszłoby stosunkowo łatwo, lecz 
co się tyczy zorganizowania nowego gabinetu, 
to brak blokowi prawicowo-centrowemu po
trzebnego oparcia w Sejmie. Jak zapewniają, 
również prez. Wojciechowski miał dać temu 
wyraz i po sprawozdaniu pos. Głąbiuskiego o 
utworzeniu nowej większości oświadczył, że 
nie widzi podstaw do dymisji rządu, pozosta
wiając w myśl konstytucji załatwienie przesile
nia plenum Sejmu.

Całą też winę za wywołany obecnie chaos 
ponosi tutaj inicjator nowej większości i pro

pagator obalenia rządu po3. Witos, który roz* , Sikorskiego, który prosił mnie w czasie swojego
począł zakulisową grę, podkopując autorytet 
rrądu, a nie mając przygotowanej większości, 
opartej na zupełnie pewnych czynnikach poli
tycznych i zdolnej wytworzyć nowy rząd. —
Dlatego też opinja publiczna stolicy z niecier
pliwością wyczekuje ważkiego słowa prezyden
ta Rzeczypospolitej, który korzystając z prero
gatyw, nadanych mu przez konstytucję, powi
nien po ewcntualnem obaleniu rządu jen. Sikor
skiego, powołać do steru nawą państwową czło 
wieka, cieszącego się ogólnem poważaniem i

w Anglji pobyt,u, abym zechciał przyjrzeć się mło 
dej armji pokkiej. To, co ujrzałem, przeszło moje 
oczekiwania. Podziwiałem ze zdumieniem, ale i ? 
radością, jakim świetnym materjałem jest młody 
żołnierz polski, jak żywą inteligencją („kran intel- 
ligenco") jest obdarzony. Ona to niewątpliwie u 
możlfwiła stworzenie w lak krótkim czasie kar
nych i sprężjstych zi^tępów młodych obrońców 
ojczyzny. Wraz z wielką pojętnością i wprost cu
downą („maiycllous1’) sprawnością żołnierza — 
jeśli wziąć pod uwagę krótki czas wyszkolenia —

któryby potrafił ten ster ująć w silne i doświad- łączy się też doskonały duch, dobty ekwipunek
czono rece. * <»

UCHWAŁY KONGRESU N. P. R.
Warszawa, 22 maja. Wczoraj zakończył o- 

brady kongres Narodowej Partii Robotniczej. 
Poranne dzienniki nie zamieszczają urzędowe
go komunikatu. Wydany przez prezydjum kon
gresu ogranicza się jedynie do stwierdzenia że, 
po odrzuceniu rezolucji pozostawiającej klubo
wi poselskiemu N. P. R. wolna rękę w zajęciu

świetne zaopatrzenie całej armji. Najlepiej chyba 
cię wyrażą, jeśli pondem, że znalazłem arrnję pol
ską w stanie kwilnącym.

Wyraziwszy podziękuwa/nie za serdeczne przy
jęcie, jakiego doznał w Polsce ze swoją małżonką, 
rakońozył lord Cavan następującym zwrotem:

Jestem tylł.o żołnierzom, przybyłem tu, jako 
żołnierz i dlatego nie mam prawa opinjować o wa
szych bolączkach, czy to z dziedziny wewnątrz-

. , , . , , . nej, czy zewnętrznej polityki. Taksamo, iak i jen
stanerwiska wobec rządu 1 v i# * o s c i, oraz odwiedMł na£ tydko, jako żołnierz, tok-
odrzuceniu wniosku delegacji łódzkiej, k a t e g o - j ^  . ja wfls rev,^ y( lję- A że jeQ(rJ Sikorski
rycznie występującego przeciw łączeniu się N. 
P. R. z większością centrowo-prawicową, przy
jęto rezolucję kompromisową, pozostawiającą 
określone stanowisko N. P. R wobec rządu i 
większości klubowi poselskiemu łącznie z ko
mitetem wykonawczym, w myśl interesów ro-

przei: ten ozas stal się i politykiem — to już rzecz 
kolei losu. Ja pozostałem żołnierzem, muszę więc 
milczeć.

Po ćwiczeniach taktyeznymh w Rembertowie, 
udał się jenerał Cavan z jencralicją i świtą przed 
front kompanji i wygłos-ł w języ ł j  angielskim 
kiólkio przemówienie. ,

„Gratuluję — mówił szef sztabu armji angiel
skiej — pomyślnego wyniku ćwiczeń, które w tej 
formie widziałem po raz pierwszy. W  ćwiczbniaeb 
tych zaznaczyda się inteligencja kadetów, ich spra
wność, doskonała postawa i energja, w przeprowa
dzonych ćwiczeniach. Jestem teraz spokojnym o los 
ITlski, o której TUem, iż w razie potrzeby potrafi 
skuteezme stawić czoło wszelkim zakusom, grożą
cym skąokolw ick jej niepodległości11.

Wobec przedsta-wdcifcla P. A. T. wydał lord Ca- 
van następujący sąd o armji polskiej:

„W  tn j  do czterech lat wraszej niepodległości — 
powiedział jenerał — dokonaliście bardzo dużo. 
Postępy waszej armji są zrdziwiajace i bardzo 
piękne. Widać, że Polska usilnie i energicznie pra- 
eowafa i w pracy tej nie ustaje. Co się tyczy dzi
siejszych manewrów (w Biedrusku), w których (Ła
nem mi było uczestniczyć, to z prawdziwą saty-s- 
fakcją zaznaczam, że były one nadzwy czajnie in
teresujące. Rzecz traktowano z powagą. Żołnierz 
jest dobize prowadzony. Polska posiada -wielkich 
pedagogów wojskowych11. . , v 'C

t *ayi -A*-. 4-̂

' J e r a .  C a v a n  w  P a d a n i a
*■ ■: i ’ XY •'»-

W  poniedziałek rata) przybył do Poznania 
.szef sztabu jeneralnego aianji angieskiej., jen.
Cavan z malżouiką w otoczeniu oficerów ajngssl- 

i jx)łskich. Na dworcu powitali gościabotniczycb i dobra ogólno-państwowego. , ,
Organ P. P. S. „Robotnik11 komunikując wry- , , , •, , . • , ,0 , ’■ - -r, t, , . ■ :  . „  iprzodisi''wucielo w'ladz cywilnych 1 woiskn.wyrch,mb wczorajszych ooradR . r . K. pisze, ze kon- ) . . . .  „  NT ■ ’3 J - tudziez nuaista Poznania. Z dwoirca udał saę jen.

Cavan wprost do Biedruska na ewiczenia' woj
skowe, sjKOży wszy poprzednio śniadanie na

gres nie potrafił zdobyć się na wyraźną u- 
chwałę, lecz postanowi! trwać w postawie dwu
znacznej. y

OPUBLIKOWANIE REZOUCJI N. P. R.
zamku bi<?dimskim. Po ćwdcztniacb odbyło się 
drugie śniadanie, podczas którego przemawiali

Warszawa, 22 maja (PAT). „Przegląd Wie- ■ jener. owie iskieiski i Raszewski, tudzież dwu- 
czorny11 donosi, że jutro ogłoszony będzie Irotnlo je u. Cavan, który ąwwic Jziił między 
przez N. P. R. tekst rezolucyj, uchwalonych na innemi: „Jejstcan pierwszym aingijelskiin żolnie- 
tajnem posiedzeniu zjazdu. Członkowie związ-\ któremu dane jeisi obcjiweć polsuą armję.
ku wypowiadają zdanie, że rezolucje te w ni- 
czem nie zmienny dotychczasowego stanowi
ska klubu.

WYBÓR KOMITETU WYKONAWCZEGO 
N. P. R.

Warszawa, 22 maja (AW). Jak donosi „K u-

Podczas zeszłorocznej wizyty w Anglji jenerała 
Sikorskiego, zaprzyjaźniłem się z nim, a tak, 
jak to się dzieje między przyjaciółmi, jenerał 
zaprosił mnie do Polski. Obecnie dopiero udało 
się mi skorzystać z tego zaproszenia. W  ciągu 
5-iiniowego pobytu mego w Polsce miałem spo
sobność poznać się z waszą armią i odniosłem

rjer Czerwony11, natychmiast po zamknięciu  ̂urażenie, że armja ta wzrosła tak dalece, iż

mitet wykonawrczv, złożony z 11 osób. Preze 
sem komitetu, a więc Rady naczelnej stronni
ctwa, w miejsce zdecydowanego przeciwnika 
porozumeinia z prawicą posła Karola Popiela, 
wybrano posła Adama Chądzyńskiego. Na wi
ceprezesów powołano prezesa klubu posła Wa
chowiaka, posła Popiela i posła Ludwika Kul
czyckiego.czyckiego.

0 v e t g i m  s a r a ^ a i i j a  d Z a  r s a d a  S i k o r s k i e g o
Warszawa, 22 maja. W  dzisiejszych dzienni- w końcu którego domagać się ma votum zaufa- 

kacli porannych ukazały się nutatki, w któ- nia d’ a rządu. Stanie się to prawdopoaobiue w 
rycli zapowiedziano, że prezydent ministrów związku z dyskusją nad prowizorjuiu budżmo- 
Sikorski zamierza wystąpić „na jednem z naj- wmm. . Ca-NctiWCt AAS'
bliższych posiedzeń11 Sejmu z przemówieniem, y«k ,;V P 3?. ‘

■ i

i  cha piirilp P rti
Paryski „Matm11 pisze: W  krótkim czasie da

dzą się zauważyć wynik, podróży marszałka 
Focha, który jest nie tylko żołnierzem, ale tak
że i dyplomatą. W  wywiadzie z redaktorem 
„Matina11 wyraził się marszałek Foch bardzo 
pochlebnie o postępach organizacji, oraz o sile 
wrojskow( j Polski i Czechosłowacji. Powiedział 
on, że Polsce w najbliższym czasie nie grozi ża
dne niebezpieczeństwo ani ze wschouu ani z 
zachodu. Czechosłowacja ma rację, iż intere
suje się wydarzeniami na Węgrzech. Wobec 
Węgier nie należy być nieufnym, jednakże 
trzeba na ten kraj przez szereg lat zwracać u- 
waagę, albowiem nurtuje tam chęć rewanżu, 
jcanak byłoby przesadą mówić o rzeczywistem 
niebezpieczeństwie. W  sprawie stosunków 
wojskowych z sąsiadami Niemiec wyraził się 
marszałek Foch z wielką rezerwą, oświadcza
jąc jedynie: Zbadaliśmy istniejące już unowy 
ze stanowiska technicznego i powzięliśmy od
powiednie zarządzenia.

W wywiadzie z przedstawicielem „Petit Pa- 
risien11 marszałek Foch scharakteryzował wra
żenia swoje, jakio odniósł w czasie pobytu w 
Czechosłowacji i Polsce. W  obu krajach — 
mówił marszałek == spotkałem się z tein samem

gorącem przyjęciem, z obu wyniosłem znako
mite wrażenie. W  Polsce człowiek czuje, iż stoi 
w obliczu wspaniałej żywotności. Obecnie na 
terenie Polski żyje 28 miljonów Polaków, za 
20 lat ludność wzrośnie do 40 miljonów, kraj 
organizuje się. Zdaniem Amerykanów i AngT- 
ków, których spotkałem w Polsce, postąp na 
polu ekonomiezuein jest niezaprzeczony. Taki- 
sam postęp ujawnia się w dziedzinie polityki 
wewnętrznej. Polacy wyrzekł się dzisiaj ma
rzeń o ekspanzji. Czują oni, że ich wysiłek po
winien zmierzać w kierunku utrwalenia tego, 
co znajduje się wewnątrz granic kraju. Armja 
polska pracuje obecnie. Stanowo ona ju v siłę 
potężną i poważną, która w razie niebezpie- 
czeiistwa grożącego ze wschodu czy zachodu, 
może wystawić znaczną ilość dywizyj. Dzięki 
odpowiednim szkołom, noprowadzono już do 
unifikacji metod, co jest rzeczą godną uwagi 
wobęc tego, że w armji polskiej znajduje się 
jeszcze wielu oficerów, którzy slużvli w armji 
rosyjskiej, austrjackiej, albo niemieckiej, co 
zresztą nie przeszkadza temu, że byk najlep
szymi Polakami. -

Pćfdróż marszałka Focha po Czecnoslow acji 
dała sposobność dziennikowi „Ceskie SIoyo11, 
który stoi w bliskich. 6tosunkach z minister-

airrnja polska!11
O godzinie 15 opuszczono Biedrusk, udając 

cię do Poznanie. Po drodze lord Cavan, jenura-

licja i oficerowie zaproszeni’ za-trzymal? ię w1 
parku narodowym, gdzie od dwóch dni odby
wa się zlot harcerstwa z powodu 10-Ieeia har
cerstwa na ziemiach zachodnich Rzeczyposp> 
litej. Lord Cavan żywo zainteresował'się pol
ską młodzieżą harcerską. Przyglądał się ówt- 
czeniLoin i był widocznie wzruszony owacyjnem 
przyjęciem, jakie mu zgotowano. Z pavku uda
no się do stadionu wojskowego, skąd lord Ca- 
van i oficerowie angielscy powrócili do swego 
wagonu salonowego.

Lady Cavan była, gościem nami jenerałowej 
Raszewskiej, która na. jej cześć wydaia o go
dzinie 1 w południe śniadanie.

W  poniedziałek wieczorem wojewoda po
znański i hr. Bniriska wydali obiad na cześć 
lorda i lady Cavan. Podczas obiadu wojewoda 
wzniósł toast w ręce szefa sztabu armji angiel
skiej i na zdrowie jego małżonki. Po ob.cdzie 
odbył się w prywatnych apartamentach woje
wody. raut w ścislem kule, poczem lord i lady 
Cayan udali się na dworzec do wagonu salono
wego. Wagon ten, który oddany został gościom 
angielskim do dyspozycji, zostanie nrzy czepio
ny do pociągu berlińskiego. Do Berlina odpro
wadzą szefa angielskiego i jogo nmLonkę 
wszyscy towarzyszący im oficerowie polskiego 
sztabu jeneralnego.

W  czasie Zielonych Świąt prezydent gabine
tu angielskiego, Bonar Law, podał się do dy
misji, którą król przyjął. Jak zapewniają tele
gramy, Bonar Law zmuszony został do ustąpie
nia ciężką chorobą krtani. Zdawało się, .że po

sów Anglji z interesami Francji, czy to wtedy,' 
gdy był członkiem gabinetu prawie przez cały 
czas trwania wojny światowej, czy to wtedy, 
gdy był delegatem na konferencję parysKą,1 
czy też wreszcie na stanowisku pierwszego mi-;

byt na Riwierze przyniesie mu o tyle ulgę, że nistra Wielkiej Brytanji,
będzie mógł dalej stać na czele rządu, nadzieja 
ta jednak zawiodła. Bonar Law wróci! do Lon
dynu bez żadnej poprawy w stanie swojego 
zdrowia i musiał nawet poddać się operacji 
krtani.

Omawiając ustąpienie Bonara Lawra, prasa 
angielska wyraża się z symnalją o działalno
ści byłego premjera. „Times11 wyraża uznanie 
Ponarowi Law za jogo szczerość i prawość. — 
„Daily Chronicie11 podkreśla, że Bonar Law od 
nosił się przychylnie zarówno do zwolenników 
jak i do przeciwników politycznych. Tego sa
mego zdania o Bonar Lawie jest przywódca 
partji pracy Macdonald.

Prasa francuska jednomyślnie wyraża żal z 
powodu ustąpienia Bonara Lawra. „Figaro pi-

.-4

sze: ■ .V'v'ńA''
We Francji niema nikogo, ktoby nie żywił 

głębokiego szacunku dla ustępującego prezesa 
angielskiego gabinetu. Francja nie zapomni, 
mimo incydentów ostatnich miesięcy, ze Bonar 
Law zajmował, życzliwe stanowisko w kwestj 
transportów kolejowych przez strefę okupacji 
angielskiej. ̂ W tej sprawie nie mamy wcale po
wodu żalić się na stanowisko gabinetu angiel- 
skiego. d

„Petit Journal11 pisze: Bonar Law nie prze
stawał nigdy czukać. dróg pogodzenia intero-

„Matin11 przypomina, że w sierpniu 1914 ro
ku Bonar Law przyczyni! się do interwencji 
Angji przy boku Francji. Dziennik ogłasza list
ki óry wówczas wjrstosował list do Asąuithal 
„Petit Parisień11 podnosi zasługi Bonara Lawa 
w dziedzinie polityki wewnętrznej oraz zazna-, 
cza, że zmysł pojednawczy premjera, zalety 
jego charakteru, oraz uprzejmość towarzyska 
pozwalały m u «  łatwością pomonywać napoty
kane truaności na drodze do wzmocnienia par
tji konserwatywnej.

Trezydent republiki francuskiej Poincare w 
telegramie do Bonara Lawa dał wyraz głębo
kiemu żalowi z powodu jego ustąpienia. Poin
care podniósł dalej, że Francja zachowa dla 
Bonara Lawa wdzięczność za to, że zrozumiał 
on politykę Francji.

Kto obejmie przewodnictwo gabinetu, rie, 
wiadomo jeszcze. Wymieniane są dotąd kandy
datury Curzona, Balfoura i Baldwina.
GROŹNY STAN ZDROWIA BONAR I AW A 

Londyn, 22 maja (PAT). Stan zdrowia Bonar 
Lawa budzi poważne obawy. Zdaje się, że cho
roba weszła w siadjum krytyczne.

KTO BĘDZIE NASTĘPCĄ BONAHA LAWA.
Paryż, 22 maja (PAT). Agencja Havasa do

nosi z Londynu, że jako następców Bonara La-! 
wa y ymieniają Curzona, Baldwina, Derby, ks. 
DevonsIilre i Balfoura. Stan zdrowia Bonara 
Lawa jest. bardzo niepokojący. I  -y szecLmę ta] 
bolewają nad jego ustąpieniem,
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Kongres rte n o s ro f& tflS ra K o a is
t  Kraków, 23 maja.
£ W  czasie dwóch dni Zielonych Świąt odby
wał się w Krakowie II. kongres stenografów 
rolskich, piszących systemem Gabelsbergera- 
Pclińskiego.

Kongres doszedł do skutku dzięki staraniom 
krakowskiego oddziału Związku Stenografów.

Na obrady przybyli delegaci Związku a to z 
contra li w Warszawie i ze wszysikieh więk
szych miast Polski.
!■ Wszechnica krakowska w uznaniu ważności 
nauki stenografji dla społeczeństwa, udzieliła 
kongresowi na obrady wspaniałej sali amfitea
tralnej w „Collegium physicum1.

W  niedzielę o godz. 9 rano zebrali się liczni 
uczestnicy kongresu w kościele św. Anny, by 
wysłuchać mszy św., którą odprawił ks. W oj- 
tuszak, poczem ruszyli przez planty do „Colle
gium physicum", gdzie zajęli miejsca, wypełnia
jąc szczelnie obszerna salę amr.eatralną, ubra
ną pięknie w zieleń i barwy narodowe, oraz 
napisy stenograficzne.

Obrady zagaił przewodniczący komitetu or
ganizacyjnego, mistrz stenograiji polskiej, prof. 
Stanisław Korbel, witając przybyłych gości i 
uczestników kongresu, którzy nie szczędząc 
trudów zawitali z całej Polski, by tłumnem 
przybyciem zamanifestować swe usiłowania, 
dążące do wywalczenia stenografji wśród nasze 
go społeczeństwa takiego stanowiska, jakie jej 
tnę słusznie, ze względu na swe kulturalne zna
czenie należy. Zrozumiały to już dawno takie 
państwa, jak Francja, Anglja, Niemcy i Ame
ryka, gdzie 90 proc inteligencji posługuje się 
stenografja. U nas posługuje się nią zaledwie 
i proc. Jedną z głównych przyczyn upośledze
nia stenografji u nas, jest pogląd, a raczej prze- 
Bąd, panujący wśród szerokich warstw inteli
gencji, że stenografja ma tylko pewne znacze
nie. dla pewnych zawodów, jak np. dla steno
grafów w Sejmie, lub specjalnych sil pomocni
czych biurowych.

Na rezolucję, jaka I. kengres stenografów w 
Warszawie wystosował do ministerstwa oświa
ty, wskazując na konieczność wprowadzenia 
stenografji do programu nauk szkól powszech
nych i średnich, nadeszła do komitetu wyko
nawczego odpowiedź, że mini: terstwo nie uwa- 
iża za wskazane nauczania stenografji w szko
łach, a 10  ze względu na brak tej sztuce zna
czenia pedagogicznego. Stenografja nie jest 
nauką ścisłą w pełnom znaczeniu tego słowa. 
■Stenografję możnaby wprowadzać nadobowiąz
kowo, o ile jaka szkoła, sama tego domagać 
się będzie.

Mówca w przeciwieństwie 'do tego poglądu 
ministerstwa stwierdza, że stenografja jest pi
smem doskonałym, pismem przyszłości, a wzra
stające szeregi jej zwolenników nie ustaną w 
usiłowaniach, by sienografja weszła do szkół 
naszych i była otaczana ze strony rządu tą 
opieką, z jaką spotyka się w państwach środ
kowej i zachodniej Europy.

Wkońcu mówca zaapelował gorąco do pra
sy, by ta swem poparciem pomogła staraniom 
stenografów do zwycięstwa.

Po skończonej przemowie prof. Korbla, na
grodzonej hurzliwemi oklaskami, odczytano 
powitalne pisma i życzenia pomyślnych cbrad 
ilo województwa krakowskiego, prezydenta m. 
Federowicza i kuratorjum okręgu szkolnego; 
odczytano również szereg depesz, a między 
i nemi od Akademii handlowej we Lwowie, od 
licznych oddziałów Związku, z Poznańskiego, 
z Pomorza i wiele innych.

Następnie objął przewodnictwo prof. Ducho- 
wicz z Cieszyna, zaś miejsca trzech członków 
honorowych zajęli profesor wszechnicy Jagiell. 
fir Yukadinoyić, dyrektor Akad. handi. Kan- 
nenberg i sekretarz krakowskiej Izby handlowej 
i przemysłowej dr Heros. Na zastępcę przewo
dniczącego powołano p. Ant. Wojnara z War
szawy, p. Mnńkowa z Zagłębia 1 prof. Kapu
ścińskiego z Tamowa.

Po przemówieniach prezesa centrali Związku 
w Warszawie p. Wojnara i p. dra Beresa, dr 
Kaz. Lubecki wygłosił odczyt na temat: „Ste
nografja na tle kultury". Dr Lubecki treściwie 
przebiegł całą historję stenografii od starożjt- 
negp Egiptu aż do czasów najnowszych, po
czem powołując się na dane statystyczne, skre
śli! kwitnący obecnie rozwój stenografji we 
Francji, Niemczech, Anglji, Japonji, a zarazem 
wskazał na upośledzenie Polski pod tym wzglę
dem. A

Prelegent określając stenografję, która trium 
fuje nad czasem i przestrzenią, jako potężny 
czynnik kultury, wzywał obecnych do pomna
żania związków i zakładania nowych stowarzy 
Ezeń stenograficznych.

W  dyskusji, jaka się wyw iązała nad refera
tem dra Lubeckiego zabierali głos dr Y/yród, 
dr Rymar i p. Wojnar.

W  tym samym dniu popołudniu obradowała 
przez kilka godzin wobec uczestników kon
gresu komisja naukowa, w skład której między 
nnymi weszli profesorowie Bogocz, Ducbo- 
wicz i Kotas z Cieszyna, dalej profesorowie 
Korbel- Góra, Kapuściński, Muszyńska, inż. 
Polaczek, dr Lubecki ,dr Taub, dr Rymar, dr 
Wy ród, p. Nowak z Król. Huty. bracia Wojna
rowie z Warszawy itd.

Po referatach prof. Kapuścińskiego i dra 
Tauba, ustalono przyszłą pisownię, polegającą 
na uproszczeniu i ułatwieniu stenografji po
czątkowej, by w ten sposób umożliwić jej szyb
kie rozpowszechnienie.

Drugi i ostatni dzień kongresu wypełniły 
dalsze obrady nad pisownią.

Po wysłuchaniu referatów dr L. Rymara z 
Tamowa i p. .Ant. Wojnara, obecni uchwalili 
rezolucję, domagającą się od ministerjum o- 
światy wprowadzenia stenografji, jako przed
miotu przynajmniej nadobowiązkowego w szko 
łach ogólno kształcących, dalej kongres doma
ga się od rządu wrprowradzenia stenografji w 
urzędach, jak policji i sądownictwie,' gdzie ze
znania świadków winny być stenograficznie no
towane przez zaprzysiężonych stenografów.

Wkońcu kongres zwrócił się z gorącym ape
lem do prasy polskiej, ty  ta udzieliła swej po
mocy przv rozpowszechnianiu stenografji 
wśród społeczeństwa, odnoszącego się z nie
zrozumiałą obojętnością do tej pożytecznej 
nauki.

bel zamknął obrady, 
kongresu za wytrwałą pęacę w kongresie, któ
ry powziął cały szereg doniosłych uchwał. - - ■;

Najbliższy, tj. trzeci kongres stenografów 
ma się odbyć za rok w Królewskiej Iiucie na 
G. Śląsku. « '"r '

dziękując uczestnikom mk., a nadto portfel z kwotą około 120.000 nik. i
dokumentami.

Czwartek, 24 maja 1923.’

■o**- ?
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Kraków, 23 maja.
Narody oddawna samodzielne zdołały z bie- 

giem czasu zjednoczyć pod flagą Czerwonego 
Krzyża wielką liczbę członków, zebrać wiel
kie fundusze i podczas wojny nieść wydatną 
pomoc swym rządom i żołnierzom, w czasit 
pokoju spełniać szerokie zadanie społeczne.

I naszego społeczeństwa obowiązkiem jest 
utworzyć co najprędzej silne podstawy pod or
ganizację Polskiego Czerwonego Krzyża. Do
tychczas posiada on jak dla wielkiego narodu 
zawstydzającego małą liczbę członków (na mi- 
ljon mieszkańców Warszawy tylko ll.OGu), u 
Krakowie G.000. ,

Zarząd Krak. Oddziału Polskiego Czerwone
go Krzyża, zwraca się do instytucyj z gorącą 
prośbą, aby wśród swych praoownikówfze
chciały rzucić myśl zbiorowego zapisywania 
się na członków Czerwonego Krzyża, lub u- 
dzielenia na ten cel datku. I

Zarząd Czerw. Krzyża apeluje do publicz
ności, ażeby zakupywała artystyczne nalepki, 
które w Tygodniu tym zdobić powinno okna 
każdego mieszKania, a przytem wpisywała 
swoje nazwiska na arkuszach członkowskich.

Składka roczna członka rzeczywistego wy^ 
nosi 5 000 mkp.

Składka jednorazowa członka dożywotniego
100.000 mkp, . ,-Ą

K i T N I  K ' A 3 |  M
 Kraków, 23 maja. ' J

Z t  ŚWIĄT. Mimo prognozy, zapowiadającej na 
Zielone Święta deszcz, pogoda przez oba dni tj. w 
niedzielę i poniedziałek dotrzymała. Bramy domów 
umajono zielenią, a tłumy ludności wyrusz} ły na 
zamiejskie wycieczki, a zwłaszcza na Bielany, gdzie 
rozłożono setki kramów i pusze/zono w ruch dzie
siątki karuzel i huśtawek. Kilka statków, umajo
nych zielenią wyruszyło *w stronę Bielan. Dopiero 
poznym wieczorem poczęły tłumy napływać do 
miasta, napełniając ulice gwarem i śmiechami.

CZAS URZĘDOWANIA W URZĘDACH TAŃ
SI WOWYCH. Ministerstwo pizemyslu i handlu, 
jak donosi „Gazeta Porarana", wystąpiło do prozy 
dpim Rady ministrów z propozycją, aby czas urzę
dowania w urzędach państwowych rozpoczynał się 
od gudziny 9, a trwał do 3 i pół po południu. No
wy czas pracy mimisŁc;stwo zarządziło już u siebie. 
Poza tem mają być wprowadzone t,ok zwano „an 
gielskie sobory". . ...., JC ” T. I

NOWE CENY MIĘSA. Wczoraj wieczorem w 
magistracie krakowskim odbyło dę posadzenie 
miejsldej komisji cennikowej pod przewodnictwem 
wicepr, Wiolgusa. Na komisji tej uchwalono na
stępujące ceny mięsa: W sklepach I klasy za 1 
kg. polęcbucy 15.200 (rzeźnicy żądali 20.000 mk.l, 
wołowiny z dokładką 12.500 mk. (żądali 16.000), 
bez dokładki 15.000 ,19.000). W sklepach TI ki. 
za 1 kg. polędwicy 14.600, wołowina z dokładką1
12.000 tak., bez dokładki 14.400 mk.; w sklcpacl 
III klasy: polędwica 14.000 mk., wołowina z do-' 
kładką 11.500 mk., bez 13 800 mk. Ceny cielęciny 
pozostawiono niezmienione, tj. "w sklepach I kl. 
8100 mk., drugiej 7900. trzeciej 7700 mk. Brzeźni
cy żądali za 1 kg. 10.000 mk.
' Stwierdzono, że od 1 maja br. cena bydła wzro

sła o 1%. Wreszcie komisja stwierdziła, że niero
gacizna pol/miała o 6 'A %, wobec czego przewodni
czący komisji wezwał obecnych masarzy do przed
łożenia komisji odpowiednio zniżonego cennika na 
wieprzowinę i wyroby masarskie.

PRZEREJESTROWANIE POJAZDÓW MECHA
NICZNYCH. Ponieważ pomimo upływu ustawą za
kreślonego terminu 15 lutego br., znaczna liczba 
'właścicieli pojazdów mecnamiczny ch jakoteż i szo
ferów nie zgłosiła się dotychczas do przertjest.ro- 
w.ania posiadanych 6rmochoaów i motocykli wzgl. 
do znrany lub uzyskania nowych licencji szofer- 
ekich, przeto dyrekcja policji przestrzega, że w 
razie dalszej zwłoki ulegną oni karze grzywny do 
100 000 mk., wzgl. karzo aresztu do dwóch mie
sięcy.

NA ZJAZD OGÓLNO-AK/ D. WE LWOWIE.
Otrzymujemy następujący komunikat: Krakowski 
Kobitet wyborczy 3-go Zjazdu ogólno-ahademi- 
okiego ogłasza: Do dnia 25 bm. godz. 3 po południu 
należy zgłaszać listy wyborcze na Zjazd ogólno- 
akadcmieki we Lwowie. Listy należy zgłaszać w 
sekretariacie Komitetu: Dom akademicki, ul. Ja
błonowskich 12, pok. 40. Listy mogą zawierać naj
wyżej 20 nazwisk, muszą być zaopatrzono nazwą 
i przynajmniej 20 podpisami akademików, upraw
nionych do głosowania. Każda lista wyznacza swe
go pelnomoorika do Komitetu. Wybory odbędą się 
dnia 28 bm. od godz. 9 rano do 10 wieczór. Lokale 
wyborcze zostaną zgłoszone w sobotniej prasie, w 
Uniwersytecie i w Domu akademickim.

ŚWIĘTOKRADZTW©. W nocy z 20 na 21 bm. 
włamano się do kościoła parafjalnego w Górce 
kościelnickiej pod Krakowem. Sprawca wszedł do 
kościoła przez okno, poczem otworzył tabernaku
lum, z którego wyjął kielich, złamał go i zostawił 
na miejscu, następnie świętokradca nie zabierając 
nic z kościoła, wszedł eto mieszkania organisty, 
skąd skradł srebrny zegarek, jedną parę kolczy
ków i zloty pierścionek.

ARESZTOWANIE AWANTURNIKÓW. Za pi
jaństwo i awantury uliczno doprowadzono na po
licję Wincentego Fudalika, Michała Króla i Hen
ryka Gicrasinsldego. Ten ostatni napadł w stanie 
p janym na mieszkanie Andrzeja Dziewońskiego, 
wybił szyby w oKimch i imiłowal Dziew ońskiego 
przebić nożem w jego mieszkaniu. ą -N* ?

PODRZUCONE NIEMOWLĘ. W bramie domu 
pod J. 22 przy ul. Bożego Ciała znaleźli domownicy 70ąy_ Zmarła wskutek częstych niesnasek małżeń-

;• KOMUNIKATY I ZAWIADOMIENIA.
WYSTAWA ZABAWKAKSTWA i galamtorji 

drzewnej K raków, ul. Straszewskiego 28 zgroma
dziła licznych wytwórców. Wystawa trwać będzie 
od 24—29 maja br. Ankieta tegoż zakresu obejmie 
najaktualniejsze sprawy zabawkarstwa, krajowe i 
wywozowe, a odbędzie się w Lidze Pomocy Prze
mysłowej, Grodzka 13, o godz. 5 'wieez. w dniu 
27 bm. A 1
I LETNISKO W SKAWCACH. Związek mloaych 

Polek urządza letnisko w Skawcach. Pobyt trwać 
może dwa tygodnie, ewentualnie dłużej. Pierwszeń
stwo mają członkinie Związków katolickich. Zgło
szenia przyjmuje się w lokalu Związku, Grodzka 
5d od 11—1 w południe.
; DOM WYCIECZKOWY TOW. SZKOŁY LUDO

WEJ, Zaiząd Główny Tow. Szkoły Ludowej w 
Krakowie otworzył z dniom 1 maja 1923 na Pod- 
gmzu-Zabłociu dom wycieczkowy dla wszystkich 
zw iedzajacych Kraków. Zgłoszenia na 10 dni Wcze
śniej przyjmuje Zarząd Główny Tow. Szkoły Ludo- 

j w lokalu własnym, ul. św. Anny 5, II p.
8 KURS DR A m  TYCZNY (stopień niższy) dla kie
rowników teatrów' włość, (lud.) urządza w7e Lwo
wie Związek teatrów i chórów włość. (ul. Mickie
wicza 26) (Ki 15 do 30 czerw ca br. Kurs jest bez
płatny. Pierwszeństwo mają pracownicy oświato
wi,’ urządzający już teatry am.nt. wśród ludu pol
skiego. Kursiści otrzmwją bezpłatne pomieszcze
nie’.'Nauczycielstwo szkół powsz. Winno postarać 
się o urlop z Rady szkolnej powiatowej. Zgłosze
n i  na kurs przyjmuje biuro Związku do 5 czerw*

kraju i ze świata ĄjSw
r ODZYSKANIE OBRAZU SIMLERA. W zamku 

warszawskim wystawiono odzyskany obecnie z 
Moskwy, wmz z iunemi zabytkami sztuki polskiej, 
obraz autora „Barbary Radziwiłłówny!1, znakomi
tego malarza polskiego, Józefa Simlera, przedsta
wiający męczeństwo św. Józelata Kuncewicza w r. 
1623, kanonizowanego w r. 18G7 przez papieża 
Piusa IX. Obraz, przeznaczony dla kościoła w Bia
łej Siedtóckiej, nie podobał się wielkorządcom mo
skiewskim, podówczas gospodarującym w Polsce. 
Obnaż, namalowany w r. 1801 został ukazem guber- 
natorskim skonfiskowany i do Rosji zesłany i do- 
picTo teraz wrócił do kra ju.

SECESJA W WARSZAWSKIEJ „ZACHĘCIE" 
Dzienniki warszawskie zamieszczają oświadczenie 
kilkudziesięciu artyrstów i artystek, którzy opuścili 
'walne zgromadzenie Tow. Zachęty Sztuk Pięknych, 
pani waż nie dopuszczono ich do głosu w sprawie 
zmiany statutu przed wyborami na wałnom zgro
madzeniu di iu 17 bm,

FORMALNOŚCI ORDEROWE. Jak z Warsza
wy donoszą, dnia 20 bm. podpisane zostały prawo
mocnie dyplomy krzy ża wielkiego orderu „V ntu- 
ti militari“ dla marszałków Piłsudskiego i Focha 
i dyplom krzyża komandorskiego togo orderu jen. 
Weygsmdowi.

POGRZEB EDWARDA LUBOWSKIEGO. Dnia 
19 b,n. o godz. 10 rano w katedrze Świętojańskiej 
w Warszawie odprawiono nabożeństwo żałobne za 
duszę śp. Edwarda LubcwSkicgo. Po odpraw-laniem 
nabożeństwie skierował się orszak żałobny na 
cmentarz Powązkowski. Na czele kroczyła orkie
stra wojskowa, poczem długi szereg księży, pro
wadzony przez ks. kanonika Nitmirę. Za karawa
nem postępowała rodzina zmarłego. Przy bardzo, 
niestety, nielicznym udziale publiczności, nad gro
bem wygłosili przemówienia p. Śli,vowsl i w imie
niu Twa literatów i dziennikarzy, p. Śliwieki w 
imieniu Związku artystów scony polskiej i p. Kon- 
czyński W imieniu Związku autorów dramaty cz- 
nych.

ZJAZD PRACOWNIKÓW BANKOWYCH. W
niedzielę dnia 20 bm. rozpoczął się w Warszawie 
dwudniowy zjazd delegatów związków zawodo
wych pracow uikówr bankowych i ubezpieczenio
wych. Po wysłuchaniu sprawozdania zarządu głó
wnego wybrano komisje: umowy zbiorowi j, (po
dzielonej na dwie podkomisje: ekonomiczną i sto
sunków służbowych), statutową, finansową, budże
tową i wyborczą. Sprawozdanie zarządu przyjęto 
jednomyślnie i wyrażono mu podzięKowanie za 
działalność. W drugim dniu zjazdu obradowały 
przed nołudiwem komisje, po południu zaś odbyło 
się posiedzenie pełne, na którem przedłożono sze
reg w niosków, przyjętych przez komisje i doko
nano wyborów do zarządu.

SPRAWA ZABICIA ŚP. OLEWIŃSKIEGO, sk 
Śledztwo dotyczące motywów i tła zabójstwa ś. p. 
Olewińskiego jest jut ukończone. Władze trzymają 
wynik śledztw,a w ścisłej tajemnicy. Mordercę osa
dzono w więzieniu, a akta przekazano prokuratc- 
rji państwa. f-

UCIECZKA POSŁA ŁUCKIEWICZA PRZED 
SĄDEM. Znany z prźcciwpolskicgo występu za 
czasu pobytu we Lwowie delegata papieskiego ks. 
Gonocchiego i awantur w Seji ile wołyński poseł 
M^rko Łuckiowic-z, wydany obecnie przez Sejm są
dowi z obawy przed kratkami sądowemi uciekł do 
Pragi.

TRZY WYROKI ŚMIERCI. Po kilkudniowej; 
rozprawie w sprawie rabunkowego morderstwa w 
Skolimowie sąd wydał wyrok, skazujący Tadeusza 
Krasnodębskiego, Józefa Laudat skiego i Jana 
Gnoińskiogo na pozbawienie praw i na karę śmier
ci przez rozstrzelani©, Franciszka Krasnodębskiego 
na bezterminowe ciężkie więzienie, Mańkowskiego 
(za kupno kradzionych kosztowności) na 3 lata 
wię/icnia, wreszcie Godlewskiego — uniewinnił z 
braku dowodów.

ZABICIE ŻONY. Z Warszawy donoszą 20 bm.; 
Dzisiaj o godz. 12 min. 30 w przedsionku b. ki
noteatru „Nirwrana“ (Mokotowska 73) mieszczące
go obecnie dom gry w loto, zamordowaną została 
trzema strzałami rewolwerowemi w serce Helena 
Rokossowska, Lat 26. Zabójcą okazał się mąż zmar
łej Piotr R-okossowski. Przyczyną zabójstwa były 
niesnaski małżeńskie. Dzieje pożycia małżonków 
Rokossowskich, szczególnie w okre de ostatnich 
kilku miesięcy, obfitowany *w nader tragiczne epi-

około 3-tygodniowe niemowlę Dziecko oddano uo 
„żłóbka" miejskiego. .

WŁAMANIE. Wczoraj wieczorem skradziono z 
zamkniętego mieszkania dra K. Śląskiego przy ul. 
Krowoderskiej 32, garderobę i bieliznę wartości 
około 8 mil jonów mk.

KKADZIEZ. Wczoraj nad ranem w restauracji 
„Kresy1 przy ul. Sław uowskiej sicradziono jedne-

skich kilkakrotnie rozstawała się ze swym mężem, 
znacznie od niej starszym.

Zabójca po fakcie moTchTą ĉft oddal się dobro
wolnie w ręce jednego z obecnych w klubie ofice
rów żandarmerji, n!m jeszcze zdołano zawezwać 
posterunek policyjny z pobliskiego komisarjatu W 
magazynie rew-olweru stwierdzono 5 pozostałych
nabojów. Ponadto przy osobistej rewizji znalezio- panika. Wszyscy rzucili się do wyjścia na sebo- 

Po wyczerpaniu całego programu, prof. K or-8mu z gości lorueakę wartości około 3 miljonów Il0 "w ancjach, gotówce i weksiach znaczną kwotę <jy. Wilkaset osób, mężczyzn, kubiet zostało stra-

pieniężną, z której część zabójca prosił o doręcze
nie dzieciom, pozostałym na wsi prawie bez środ
ków do życia. Jeden z braci Piotra Rokossowskie
go, piastujący urząd rejenta w Zduńskiej Woli, 
obrany został posłem do obecnego Sejmu.

ZLOT HARCERSKI W POZNANIU. W sobotę 
rozpoczął się w parku narodowym pod Poznaniem 
trzydniowy zlot harcerstwa, zwołany z okazji 10- 
lecia harcerstwa na ziemiach zachodnich Rzeczy
pospolitej. Dzień pierwszy zlotu poświęcony był 
zawodom jednostkowym i drużyn, oraz poświęce
niu kamienia węgielnego pod pomnik dla poległych 
harcerzy. W niedzielę po mszy św. w obozie na
stąpiło otwarcie wystawy harcerskiej, poczem po 
defiladzie przed zamkiom odbyła się uroczysta aka- 
demja. Po południu olbrzymie tłumy mieszkańców 
Poznania udały się do obozu na przegląd życia 
harcerskiego w obozie. W poniedziałek odbywały 
się w dalszym ciągu popisy i zawody drużyn, a 
po południu popisy na boisku. O eouz. 6 po t>oł. 
po Sn izycie lorda Cawana nastąpiło rozdanie nagród 
zwy< ięzcom. «-

DROŻYZNA W GDAŃSKU. Niemieckie dzi< nni- 
ki gdańskie zamieszczają alarmujące artykuły na 
temat katastrofalnego wzrostu drożyzny w Gdań
sku. Dzienniki stwierdzają, żo ceny żywności i ma~ 
twrjałów odzieżowych wzrosły o 150%

ZJAZD ŚPIEWACZY W TORUNIU. W dniach 
20 i 21 odbył się w Toruniu pierwszy ogólny zjazd 
pomorskiego Związku kół śpiewaczych. W zjeźćlzio 
wzięły udziul liczno koła śpiewacze z całego Po
morza, poza tem z Warszawy, Poznania, Gdań
ska, Bydgoszczy i innycli miast polskich, a także 
delegacje z Berlina, Śląska Opolskiego i AmerykL 
Ilość uczestników przekraczała liczbę 3.000. W po
niedziałek odbyło się odsłonięcie  ̂ pomnika Mo. 
niuszki.

DEFRAUDACJE POCZTOWE. Warszawska „Ga 
zeta I’or.“ donosi: Izba kontroli w Bydgoszczy wy
kryła nadużycie z pieniężnemi przekazami poczto- 
werni. W końcu marca za sfałsaowanemi przekaza
mi ze Stryja wypłacono siedm przekazów na sumę 
2,000.000 mk. Przekazy te wypłacono w Katowi
cach.

Drugie fałszerstwo dokonane zostało w urzędzie 
pocztowym w Lachowiczach, gdzie praktykant 
pocztowy Tadeusz Sowiński dopuścił się podrobię 
nia przekazów na sumę 4,000.000 mk Sowiński 
pracował w urzędzie pocztowym w Mędrzyrcu i za 
różno przewinienia służbowe został zwolniony z 
posady. Za sf.alszow'anym paszportem dostał się do 
urzędu pocztowego w Lachowu zaeh i tam dokonał 
falszer?tw'a. Sdwińshi miał zamiar uciec do SI,mów 
Zjednoczonych i nabył nawet kartę okrętową. Wła
dze pocztowe jednak w porę zauważyły nadużycie 
i zdoćfciy Sowińskiego aresztować.

Za  ZDRADĘ ST A im U. Sąd okręgowy w Kaliszu 
skazał za zdradę stanu b. szeregowca 31 pp. Lej
bę Chahipskiego na pięć lat ciężkiego Więzienia. 
Wspomniany L. Chałupski, będąc w niewoli pod 
czr.s inwazji bolszewickiej na Polskę, demuncjował 
swego towarzysza broni Hazurk.świeża, za zabicie 
podczas bitwy dowódcy oddziału bolszewickiego 
i zabranie mu konia.

V.TALNE ZGROMADZENIE TOW. DZIENNIKA
RZY POLSKICH, polączore z obchodem trzydzie
stolecia istnienia Towarzystwa odbędzie się we 
Lwowie w (Lnu 27 bm.

HOJNY DAR NA DOM MEDYKÓW WE LWO
WIE. We Lwowie bawi dr Jan Danysz, profesor 
instytutu Pasteura w Paryżu. Dr Danysz złożył
7,200.000 marek na dom medyków we Lwowie.

ZJAZD OŚWIATOWY W RÓWNEM. W ponie
działek na zamku Lubomirskich w Równem został 
otwarty zjazd oświatowy Macierzy szkolnej, na 
który przy było kilkaset osób. Między innemi przy- 
byli marszałek Trąmpczyński, senatorowie Barto
szewicz, Baliński i SmulslJ, posłowie Sołt.yk, Kor
nacki, Egierowa, Nowakowski. Prezesom honoro
wym zjazdu wybrano marszaEca Trąmpczyńskiego, 
Obradom przewodniczył prezes głównego zarządu 
Macierzy Józef Swierzyński. Przemówienia wysiłek 
sili: marszałek Trąmpczyński, biskup Godlewski, 
senator Adom, wojewoda Srokowski, Jan Lipkow- 
eki, poseł Sol tyk, p. Reutowa, delegatka z Wilna, 
oraz inni goście. Odczytano Bzereg telegramów po
witalnych, poczem uchwalono wysłać depeszę do 
prezydenta Rzeczypospolitej. Dwa v 'elkie referaty 
wygłosili prezes Macierzy w Równem Jasczębsl i, 
oraz prezes Macierzy w Łucku ks. Banamfwski. Zgło 
szano szereg rezolucyj. Wieczorem magistrat mia
sta Równego podejmował uczestników ziazdu ban- 
kielem.

POŻAR W BORYSŁAWIU. Z Borysławia do
noszą- Jak już onegdj donosiliśmy, wybuchł na 
dworcu borysławskim olbrzymi pożar umieszczo
nych tam zbiorników ropy. Pożar nastąpił skut
kiem uderzenia piorunu. Zajęło się 350 wagonów 
ropy. Pożar rozpoczął się o godz. 11 rano, a uga
szony został dopiero o 9 wieczorem i to przez zmie
szanie zagotowauej 'wody z ropą. Woda zmiesza
na z ropą zaczęła, eię gotować i parować, i w  jakiś 
czas pożar zagasł. Jest to szczególry wypadek, 
albowiem płonącej ropy wogóle przy pomocy wo
dy ugasić nio można. Straty wynoszą przeszło roi- 
ljard mairek. Spłonęło około 150 waaronów.

WYSTAWA PRZEMYSŁU ARTYSTYCZNEGO 
W MONZIE. W niedzielę w północno-włoskiem 
mieście Monza w obecności króla została otwarta, 
wystawa przemysłu artystycznego. Następca tro 
nu włoskiego, który towarzyszy t ojcu, zwiedził ca
łą Wystawę. U wejścia do oddziału polskiego po 
witał go organizator oddziału prof. Jozef Czay- 
kowsld, oraz konsul polski, M-uski. Ks. Humbeit 
naawał wystawę polską bardzo interesującą i wy
raził ubolewanie, że nio może dłużej zabawić w pui- 
6'kiej sekcji, poniew-aż musi jeszcze obejrzeć tyle 
sekcyj innych narodowości. Kiiążę interesował sio 
szczególnie ba tik un i prof. Buszka i kilimami. Po 
zwiedzeniu -wystawy przez księci i, odlył się z je
go udziałem bankiet, w którym Wzięli udział wszy
scy artyści, którzy' wystawali w Monzie swe dzir la

ZAMORDOWANIE B. GL BEKNATOR A. Jak z 
Madrytu donoszą, były gubernator z Bilbao, Fer
nando Regueral zastrzelony' został przez nieznane
go dotąd mordercę.

KATASTROFA IV SZKOLE. W mieście Cam- 
dfcn, (stanie południowym Karoliny) w jeunej ze 
szkol tamtejszych, pudczna przedstawienia prze
wróciła się lampa na scenie, wy wołując pożar bu
dynku. Wśród panik1 spaliło się żywcem 70 osób, 
rodziców i dzieci, wielo osób odniosło rany.

POŻAR W KINIE. W Cleveland podczas przed
stawienia w. kinie wybuekł pożar, który w jednej 
chwali ogarnął poły budynek. Powitała szalona

towanych. Ze zgliszczów wyniesiono przeszło 100 
zwęglonych zwłok.

ZMARLI.
— Leokadja M i r o s ł a w s k a, artysDca ma* 

laika, nauczycielka rysunków i malarstwa, zmarła 
w Warszawne.

Śp. L. Muoslawska kształciła się w Krakowie w, 
szkole MatejkoWskiej, otrzymała kilka nagród kon
kursowych. Wartościowe swoje poi trety i krajoą 
brązy wystawiała pod pseudonimem ,.Leszczyc".: 
Jej pędzla jest także wiele obrazów religijnych w 
kościołach warszaw okieh i na prowincji.

— Marja J a r e c k a ,  wdowa po śp. Henryki 
Jareckun, długoletnim dyrektorze opery lwowskiej 
i kompozytorze, córka śp. Stanisliwa Szczepanów- 
skiego, znanego ekonomisty', publicysty i posła ló  
parlamentu, ■— zmarła w Kaliszu.

— Hieronim K o n d r a t o w i c z ,  dr magister, 
nauk technicznych, inżynier górniczy, zmarł 20 b. 
m. w 76 r. ż. ,

Śp. Kondratowicz, fachów . :c wszechstronnie w 
swoim zawudzie wykształcony, brał udziai w ko
mitecie organizacyjnym Akademji górniczej w 
Krakowie, która, w uznaniu zasług, nadała mu 
godność honorowego doktora nauk technicznych. \

Lksportacja zwłok śp. II. Kondratowicza do ko
ścioła parafjainego w Dąbrowie Górniczej odbę-i 
dzie się 23 bm., skąd o godz. 8 m. 30 rano prze- 
wiezione będą z dworca kolejowego do Warszawy. 
Pugrzcb z dworca kolejowego w Warszawie 24 bm,

PROGNOZA NA ŚRODĘ. Zachmurzenie zmien
ne, miejscami deszcz, słabe wiatry zachodnie. b.W

„DZIENNIK URZĘDOWY WOJEWÓDZTW A 
KRAKQWSKIE30“ w zeszycie na maj zawiera W 
dziale rozporządzeń i okólników między innemi: 
Odebranie i przywrócenie debitu pocztowego czan, 
sopAmom; ochrona zr»aków stałych; kwaterunek 
wojskowy'ch; zniesienie Administracji podatków w 
Krakowie a utworzenie Inspektoratów skarbowych;! 
zmiana regulaminów urzędowych Komisji egzami
nów czeladniczych w okręgu wojew. krak.; w spra
wie gołębi pocztowych; opieka nad dziećmi; w 
sprawie stanu samochodów rządowych i in. „Dzien
nik urzęaowv“ nabywać można w Ekonomacie 
województwa i agencji „Ruch" przy ul. Szczeprń- 
*a»j- ; ę- |

. . . a >. 1 1
DaLSZE CEGIEŁKI WAWELSKIE ufundowali 

-1743 Klasa Y1 i VII gimn. w Hrubieszowie z okazji 
"ninnin dyr. Markuszewsldego; 4744 Pamięci matą 
ki Teresy z KmcsMcL Załęskiej z Wys imontowa 
Zofja, Karol i Maciej; 4745 Właścicielka i gości* 
Glbraehtówki w Zakopanem; 4746 Inwalidzi szpb 
tala Nr Y ocidz. chirurg.; 4747 Pamięci Emanuela, 
i Celestyny z Judzkie więzów Stenzlów, syn i cói- 
k', 4748 Pam:ęci Leopolda Rotlendera, cukiernika^ 
wdzięczny nerzeń; 4749 Pamięci Jana Skarbińslaego 
i 4750 Franciszek i Ludwika Senkowscy z Wlo< 
sienicy. ,

r.r..n . -i m
NA ODNOWIENIE KATEDRY I GROBÓYŻ 

KROI-. NA WAWELU złożyli: Fabryka porcel. ł 
wyrobów eeram. „Ćmielów" 500.000 mk.; Kazb 
mierzowie Gałzińsry w Krakowo 100.000 mk.J, 
Adamowie Szydłowscy w Krakowie 30.000 mk.jl 
Ake. Bank Hipoteczny wo Lwowie 5,000.000 mk.; 
Kopalnie węgla „Czeladź" ‘w Piaskach 1,000.00( > 
mk.; Zakłady przemysłu włókienniez. C. G. Schoeu. 
w Sosnowcu 1,000.000 mk.; Rada zjazdu przemy, 
siewców góm. w Dąbrowie góm. 5,000.0u0 rnk.̂  
Tow. franc.-wlosk. Dąbrowskich kopalni węgla w: 
Dąbrc\vie góm. 3,000.000 mk.; Ks. Ernest Matzełl 
T. J. od Władysława Podiaszuka z Brooklymu N. 
Y. 10 dolarów i od Jana Liehodziujewskiego tam
że 5 dolarów. J j ftft

DALSZY MIL JON NA POMOC AKADEMICKĄ.
Na rzeoz Komitetu opieki nad młodzieżą akade
micką w Krakowie złozyła spółka akcyjna „Pol 
skie fabryki maszyn i wiagonów L. Zieleniewski
w Krakowie, Lwowie i Sanoku" milion mk -j _ _ _ _ _ _ _  'ńS

ZBIÓRKA PUBLICZNA, urządzona dnia 6 maja* 
br. na cele Towarzystwa kolonij wakacyjnych W
Kochanowie przyniosła kwotę 4,577.559 mk. jw*śi■—“• d!

10 KILOMETRÓW KOLEJKI lekkiego kalibru 
sprzeda ze 6kiadu firma Juljusz Weiss we Lwch 
wie, ul. Potockiego 26. Telegramy: „Railweisa
Lwów".

TEATRY KRAKOWSKIE? ‘ A; 
OPERA I OPERETKA. Dziś we środę 23 bm 

i jutro wre czwartek 24 bm. o godz. 7‘45 wieczoremi 
cieszący się nadzwyczainem powodzeriem „Mały 
król" z E. Solarskim w roli tytułowej. W piątek, 
25 bm. premjera znakomitej opery Verdiego pt. 
„Hul m askow yze wsj ółudziałem najlepszych s;l 
naszej opery.

Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. „Uczta szy< 
derców" zajmie repertuar wszystkich dni b. tygo-ć 
dnia. W próbach utwór znakomitego poety cLon 
wackiego Iwona Vojnovica „Matka Jugowiczów", 
w której postać tytułową kreować będzie Stani 
sława Wysocka,

Z „BAGATELI". Dziś i jutro sztuka w 3 antach 
M. Winniczenki „Czarna pantera".

Mml SIMfisBU
najsławniejszy Cliopinista wystąpi po raz ostatni 
w Krakowie w sobotę 20 bm. z koncertem, poświę
conym Wyłącznie Chopinowi. Sprzedaż biletów u 
J. Lipskiego, Sławkowską 8, odbywa się w bardzo 
->.i - - -  8*ybkienł tempie.------------  j .
« “ - REPERTUARY;

TEATK im. SŁOWACKIEGO:
Środa, 23 bm ; „Uczta szyderców".
Czwartek, 24 bm.: „Uczta szyderców".
Piątek, 25 bm.: „Uczta szyderców".

TmaTR OI-LRA 1 OPERETKA:
Środa, (:3 bm ,Mały król".
Czwartek, JM bm.: -Maty król".
Piątek, 25 bm.: „Bal maskowy". (Premjerał.

TEA rR „BAGATELA"
Srcda, 23 bm.: „Czarna pantera". {
Czwartek, 24 Din.: „Czarna pantera", V

PoJec a swoje pracownie, w których wyko- IZWy i  ■w c y w i l n y c h  i  r f o j s A J i M y c l i
nu je wszelkie roboty w zakres krawiectwa ,;:;v g g
wchodzące, po cenach o 15c/0 niższych od cen- f ^  
cika z materjatów własnych i Dowierzonyclk y /  K jp a k p w i e p r z y  u l .  K r u p n i c z e j  L . 2C .

Wykonanie sohdna, punktualne, według 
najnowszych żurnan.

Pla przej jzdnych zamówienia wyKonujG sję 
w przeciągu 24 gcdz'n.
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T e c tr  sra. J .  S l o i i i e i o
Y-*igs'vc:;
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”  Sem Benelli: „UCZTA SZYDERCÓW". 
Poemat dramatj czny w czierach aktach. Przekład 

F. Miranuoli.
Możemy się pochlubić, że jesteśmy na swój spo

sób „europejscy".
Do starego Krakowa*, pozornie zamkniętego w 

kręgu wpływów dawnej kultury, dochodzą wcze
śniej pojawy nowoczesnych prac w dziedzinie du
cha, niżli do stołecznej Warszawy. Zasługą bo prze- 
duwszystkiem naszej sceny, która stara się uderzać 
tętnem najświeższem.. Po głośnych dzisiaj w Euro
pie sztukach, Jewreinowa i Pirandełli, wystawia
nych tuk udatnie, ku dużemu zainteresowaniu 
świata artystycznego teatr im. Słowackiego z koleji 
przyniósł nową sensację literacką. Jest nią „Uczta 
szyderców" Sem Bcnelliego. Wprawdzie w tym 
wypadku nie mamy do czynienia z najświeższą no
wością, gayż sztuka, napisana jesseze w r. 1009, 
zdążyła już obiec ważniejszo Sceny zachódnio-ei; 
zopejskie (przysparzając miedzy’ innemi sławy dla 
Sary beiiihard w roli GianelŁi), wprawdzie sztuka 
nie zawiera W technice swojej żadnych wybitnie 
frapujących inowaeyj, jednak już 6amo pozyska
nie dła teatru polskiego jednego z utworów głoś
nego dziś we Włoszech i cenionego na zagranicz
nych scenach dramaturga, jakim jest Sem Benelli, 
jest fakfem uznania godnym, pozwala nam chuo w 
części zapoznać się z rodzajem jego twórczości.

Poznajemy przedcwszyrstkiem środowisko, w któ- 
rem obraca się najczęściej akcja dramatów Sem 
Benek f  ego. Jest niem bujna ejfoka renesansu, w 
tym wy padku prawie schyłek Quattrocenta. Pozna
jemy zarazem swoistą metodę autora w odtwarza
niu historycznego momentu. Nie chodzi mu bynaj
mniej o całokształt obrazowy ówczesnej obyczajo
wości, ale o jej niektóre, dominujące rysy, potrze
bne autorowi w rozwinięciu intrygi dramatycznej.

Cała akcja odbywa się w cieniu potężnej dla 
owych czasów postaci Lorenza de Medici. 1 ak 
jest —— w cieniu! Bo me jej „wspaniałość , nie 
jasność jego t wórczych poczynań spływa ku nam 
ze scen poszczególnych, lecz raczej mrok posępny 
bijący z kiwawej, poniekąd przez niego zainsceni- 
nowanej irtrygi, wreszem naocznie zbliżony wraz 
x ponurem wnętrzem izby podziemnej w Pagizzo 
M( dicL Z bujnego zaś, szumiącego rozpędu ówcze
snych uniesień poznajemy rylko niektóre tony, 
i  to taikie, które, zderzywszy się z sobą, nurt dra
matyczny i jego otchłań otworzą, 
t 'Jednym z tych motywów, >— to miłość, bujna, 
upojna, miłość południa i renesansu, miło.-.6, ró
wnie tchnąca poezją pieśii serdecznej, jak dys/ą- 
oa gorącym żarem zmysłowej żądzy. Na piedestale 
zaś rej miłości •— kobieta tych czasów, Łbl i na to 
głośnego podówczas typu wyksztaicory ch kuity- 
jian, z których niejedna stwarzała około siebie 
jogtunaska życia towarzysk'cro. lak  wysoKrch am- 
•bicyj kulturalnych, oo prawda, nie posiada Ginevra 
a „Uczty szydorcóW", więcej ponętami swej un Jy 
W ładną ca, niż umysłem, choć i w niej rwie się du- 
!cza ku pięknu i pieśni.

Drugim motywem — to zemsta, to slymu wios
ka „wendetta11, znana już w średniowieczu, lecz w 
epoce Bpotężmonego indywidualizmu szczegóLnm 
wybujała. Na jej zrębie opiera się właściwa ak(, 
drami tu, śmiertelna walka między dwoma zapaśni
kami o posiadanie pięknej Gmevry. Lecz wali a ta, 
dzięki szczególnej metodzie jej prowadzenia, dzię
ki psychice ówczesnej, przemienia się w „ucztę 
ezj deroów".

£zy derstwo i jego gra tragiczna —■ to trzeci mo
tyw dramatu, stanowiący jego istotę wewnętrzną- 
Wśród 67,yderstwra biesiady pojodmiwczij zawią
zują się „zwodne ze śmiercią igrzyska", ktori wart
kim pędem, z rąk do rąk przerzucając pocisk £ sy- 
deratwa, rwą ku zatraceniu jednego z partnerów 
gry śmiertelnej. Zwycięża pozornie słabszy, czuły 
a tchórzliwy Gianeito, lecz zuchwalstwem  ̂w szy
derstwie, w „igraniu zc śmiercią" przewyższający 
snnego . rycerskiego współzawodniku, 
kołem szyderstwu, wpędzonego w otchłnu braio •
bójczego czynu. . ' __.

Ta szczególna gra szyderstwa na kanwm upoj
nej miłości, oraz żądzy zemsty, stwarza w sumie 
pr dziwną akcję, która wśród śmiechu serdeczne
go ze strony widzów (dosłownie!) groźnemi skoka
mi (nastrojowo silnio p r z e d  wstaw .onemi) pędzi ku 
tragicznemu rozwiązaniu. I to właśnie zręczne po
wiązanie elementów, tragicznych i komicznych, 
stanowi szczególną wartość dramatu, pomijając, że 
gamo prowadzenie akcji, mocnej i rwącej, jako też 
Wreszcie ujęcie poszczególny ch postaci musi obu
dzić żywe zainteresowani o.

Bzozególnie ciekawą jest postać bohatera dra
matu, Gianetta, misterna kombinacja najsprzecz
niejszych pierwiastków: stabośc. fizycznej, tchó
rzostwa, kobiecości, liryzmu, subtelności, a fowiuj- 
cześnie perfidji, wyrafinowania zawziętości i dzi
kiej mściwości. _ ' ' 1.

Na tak szeroldej postawie oparł właśnie swoją 
kreac5” p. Białkowski, który w ujęciu tej nad wy
raz złożonej i trudnej postaci z dużym artyzmem 
wydobył wszystkie poszczególne tony,_ zamykając 
ich gię wzajemną silnym akceitem niet Iłaganej, 
zwycięskiej mściwości. Kontrastowy typ, mocny 
i zuchwały Neri, w wykonaniu p. 1 v.ckiego u" z\ 
odpowiednio wrażenie „szyderstwa" losu, ja tez 
należną, wstrząsającą grozę. Ich partnerka, słodka 
Ginet ra- w wykonaniu p. Mazorekównej, choo urm 
klwą była i doskonałą w momentach dziewczęcego 
przekomarzania się, czy tragicznej > ozy, vt 
może wiele rniaui cichego, nierenesansowi go cza
ru. W posępne wnętrze izby podziemnej wielo ży
cia i dramatycznej siły wniósł p. Knstowski w ro i 
6tarego, mściwego Trinki, oraz parne Marja Modze
lewska, Kossocka i Kacicna, stwarzające dosko
nale zestrojony trój głos: nienawiści, litości i mi: 
iośCi Świetną maskę, jak też odpowiedni ton we- 
- nerrzny posiadał p. Niewiarowicz, jako nieodsb.p 
ny towarzysz Gianetta. Na wyróżnienie zasługują 
łwreszeie wszyscy odtwórcy epizoc y Danych ról, jak 
przedowszystkiem p Klonska-Saucrowa, pp. -  n- 
urzewski, Grolicki, Scnowski, Brandt i Burnato
wicz. ..IT J

Całość, zarówno w grze poszczególnych arty
stów, jak w scen/ich zbiorowywh, szlachetnie i u 
miejętnie wyreżyserowana przez p. Trzcińskiego,

zczegółnie w pełnym silnych i nastrojowych efek
tów ostatnim akcie), choć może v pierwszem 
I - odstawieniu miała jeszcze drobne niodociągnię- 
tia wskutek przemęczenia artystów, toreownenn 
próbami, przedstawria 6ię nadzwyczaj .silnie i *nte- 
resująco, szczególnie gdy jej artystyczną oprawę 
sceniczną, r ó w n ie -cbąral-terystyczną, jak 6po .(j- 
ną, stanowią piękne projekty utalentowani go arh- 
malarza Iwona Galla, Szkoda tylko, że dla pierw*

Nr. 94.
' W" ̂ . .£ >

szego aktu na prom jorze były dekoracje niewy
kończone ,tak, że z utęsknieniem szukaliśmy n. p. 
oczekiwauego 'we dług tekstu widoku na wzgórze 
San Miniato i wieżę Florencji. Boi. P.

I.e> s p © r ta
WYŹCIGI KOLARSKIE.

W  poniedzhałek, dnia 21 maja, odbyły się 
pienvsze tegoroczne wyścigi cyklistów i moto
rzystów, urządzone staraniem Sekcji Kolarskiej 
Cracovii. Właściwie wyścigi te możnaby na
zwać wyścigami cyklistów warszawskich i mo
torzystów krakowskich. Bowiem w biegach cy
klistów’, poza kilku młodeini junjorkami i poza 
jeszcze w kondycji nie będącemi Rothweinem,' 
Nieciem i Chyłkiem, nie brał udziału żaden z 
poważniejszych krakowskich cyklistów, zato 
w biegach motorów startowali nawet dotych
czasowa faworyci-cykliści i Hoechsman i Łazar
ski. Namrałnem wobec tego było, że w biegach 
cyklistów uwagę na siebie zwracali tylko jeź.ł- 
cy z Warszawy, a zwłaszcza sympatyczny Stef, 
który niedawno dopiero wypłynął na widownie 
sportową i okazał się jako pierwszorzędny je ■ 
dziec- o znakomitej technice i ładnym stylu. W 
biegach motorów wyróżnił się Hoechkmn, 
który ładnem prowadzeniem motoru łatwo' po
konał dwukrotnie dotychczasowego faworyta 
Rudawskiego.

Wyniki biegów:
I. Wyścig otwarcia: Przedbicg I: 1) Stef,-2) 

Garley. Frzedbieg Ił: 1) Rothwein, 2) Turow
ski. Przedbieg III: 1) Kwieciński, 2) Nieć. 4*

II. Wyścig junjorów: 1) T  roński. 2) P oł
czyński J., 13) Banaś. -

III. Finał wyścigu otwarcia: 1) Stef, 2) Gar
ley, 3) Turowski (wszyscy z Warszawy).

IV. Wyścig motocyklistów: 1) Żmija, 2) 
Rothwein.

•V. W yścig gości: 1) Stef, 2) Turowski, 3) 
Kwieciński (wszyscy z Warszawy).

VI. Nadprogramowy bieg motorów: 1) Miś- 
kiewicz, 2) Paciorek.

VII. W yścig amerykański parami: 1) Kwie
ciński,Turowski (Warszawa), 2) Stef-Garley 
(Warszawa), 3) Rothwein-Ohyłko (Kraków).

V łfl. W yścig zachęty: l j  Kostrzewski, 2)
Blicliarski (obaj ze Lwowa).

IX. Wyścig z wyrównaniem: 1) Stef, 2) Bli
charski, 3) Nieć.

X. Główmy wy ścig motocyklistów: 1) Hoechs 
man, 2) Rudawski, 3) Kozak.

XI. Mateh najlepszych cyklistów: 1) Stef, 2) 
Turowski (obaj z Warszawy).

X n  W yścig motorów o sile 12 K M.: 1) Ru
dawski, 2) Syrek, 3) Czajkowski.

XIII. Match najlepszych motocyklistów: 1)
Hoechsman, 2) Rudawski.

JUTRZENKA— B. B. S. V. 1:1.
Zawody o mistrzostwo, które odbyły się w 

niedziele między Jutrzenką a B B. S; V., skoó- 
czyły się remisowo 1:1.

WISŁA-MAKKABI 3.1. ’ :>
Przyjacielskie zawody między W kłą a Vak

ii abi, odbyto w drugi dzień Zielonych Świąt, 
skończyły się zwycięstwem Wisły w stosun
ku 3:1.

INNE WYNIKI.
Przemyśl. Niedziela: Polonja—Wawel z Kra

kowa 3:3. Ponicdz.: Wawel— Polonia 1:0
Lwów. Niedziela: Pogoń—Admira z Wiednia 

4:G (3:4). roniedziałe: Poguń-Admira 3:3,
Łódź. Cracoyia—Ł. K. S. 2:0.
Warszawa. Zawody międzymiastowe Re

wel— Warszawa, które odbyły się w Rew lu dnia 
20 bnn, skończyły się zwycięstwem "Warszaw}’ 
w stosunku 6:1. Warszawa doznała w Estonii 
niezwykle serdecznego przyjęcia.

Warszawa. Niedziela: Warszawianka— Czar
ni ze Lwowa 1:2. Poniedz.: Warszawianka—  
Czarni 1:2.

Praga. Slavia— D. F. C. 0:0.
Wiedeń. Hakoah— Westham United 1:1. Ra- 

pid— I. F. C. Nubinberg 4:0.
Budapeszt. Westham United— skombinoiy ona 

drużyna węgierska 3:2. ’ •■•'i'

IM  d ite fd iis  2©iqzKaw liiernióŁ'
i . i» : lEosilc

)•>. Lwów, 23 maja.
•i Zjazd delegatów związków zawodowych li 
teratów polskich odbywał się we Lwowie w 
dniach 20 i 21 bm. Obrady dotyczyły sprawy 
ściślejszego połączenia organizacyjnego związ
ków. Ogromną większością wypowiedziano się 
za formą federacyjnego połączenia wszystkich 
związków z naczelną reprezentacją w Warsza
wie, przyczem uchwalono odnośny statut. Po
nadto uchwalono proickt emeryti.yy i projekt 
opodatkowania dzieł klasyków (stanowiących 
dotyąd -wyłączną własność wydawców) na 
rzecz funduszu zapomogowego literatów. Rów
nież uchwalono wnieść meinorjał do rządu 17 
sprawie stypendjów dla literatów na wyjazd 
za granicę i w sprawio obsadzenia plftcfewek 
publicystycznych. Zjazd wysiał depeszę gratu
lacyjną do Władysława Mickiewicza w Paryżu 
z powodu brylantowyyh godów.

PROTEST PRZECIW POSTĘPOWANIU 
SENATU GDAŃSKIEGO.

W?rszawa, 22 maja (Tel. wł.) Dziś odbył się 
lu wiec protestacyjny przeciw postępowaniu 
Senatu gdańskiego. Na wiecu, który zorganizo
wał Związek obrony kresów zachodnich, prze
mawiali posłowie Dąbski, ststa Śliwiński, sen. 
Boliński, Sieroszewski i inni.

- ______  i —  ‘It?
DELEGACI POI SCV W GENEWIE. ^

Warszawa, 22 maja (PAT). Tisma donoszą, 
że minister pracy Darowski i wiceminister Si
mon na życzenie międzynarodowego biura pra
cy przy Lidze Narodow w Genewie wzięli u- 
dzia! w sądzie konkursowym, ogłoszonym na 
2 praco o międzynarodowej organizacji pracy. 
Minister Darowski objął przewodnictwo sądu 
konkursowego. ‘ i.irci.
~f ROKOWńNIń POLSKO-TURECKIE, y . 

... Lozanna, 23 maja. (PAT). Ajencja EŁewa-sa 
ogłasza następujący komunikat w sprawie ro 
kowań polsko-tureckich:

Ą Otwarcie rokowań ptolskc-turefcldcłi w1 spra- ^  ^  
wi? nawiązania stosunków dyplomatycznych, 1 -
konsailamych i handlowych było projektowane; 
i P1 zygotowane przez oba rządy już od dwóch 

_   ̂miesięcy. Rokowania te zatem są zupełnie nie- 
^rafeżne od dyskusji, jaka się toczyła ostatnie- 

j^^taianu na konferencji lozańskiej w  sprawie 
ewentualnego przystąpienia do ekonomicznych 
k1,,:uzul tratotafcu pokojowego niektórych państw 
z ipoza moicanstw zapraszających. Iiokowania 
iniędizy Polską a Turcją, jakkolwiek toczą się 
w Lozannie, są zupełnie niezależne od konfe
rencji i073i skiej, at ich ramy wykraczają przy
ton poza ekoninmicżną część traktatu, przedło
żonego konferencji lo-zańbkiej. Rząd warszaw
ski i angonsU —  gł-osi w dalszym ciągu tenże 
ko-munikat Ajencji ITacasa —  ożywione trady- 
CYijmą przyjaźnią, która łączjła oba te kraje 
(Turcja nigdy nie uzna La rozbioru Polskij. u- 
wążaiy chwilę obecną za sto&uwną, aby wspól
nie .znaleźćnajkorzystniejsze podstawy dla 
wapńlprac-y zarówno na terenie politycznym, 
jak'w dziiedzinit stosunków handlowych. Fian 
cja, iprzedzcnai przez sojuszniczy rząd polski 
o c?lu rokowań, będzie śledziła ich przebieg 
ź życzliwem zuża te esowauiem.
m -
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dramat historyczny w 6 akta-h. z czasów pierwszego trinmviratu w Rzymie
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w NOWY ZAWÓD DLA NIEMCÓW.
(.Rzym, 23 maja. (PAT): Jak donoe-zą z kół 

urzędowych Watykanu, sprawozdanie z podró
ży Msgrn Testy do zagłębia Rrhry, nie odpo
wiada oczekiwaniom i nadziejom, żywionym 
przez propagandę niemiecką. ,

’  b EETHLFN U PAPIEŻA 
Rzym, 22 maja (PAT). Bethlen byl w ponie

działek przyjęty przez papieża na półgodzinnej 
audjencji, poczem był przyjęty przez kardyna 
la Gaspariego. Dziś rano Bethlen odjechał z 
Rzymu.

Papież udekorował Bethlena wielkim krzy
żem orderu Piusa. W  odnośnym dekrecie po
wiedziane jest, że przez nadanie tego najwyż- 

odznaczenia papież nie hołdował ogól- 
nym zwyczajom, lecz chciał okazać swój sza
cunek dla osoby Bethlena i swoją wielką mi
łość dla Węg;er.

OTWARCIE PARLAMENTU BUŁGARSKIEGO 
Sofja, 22 majat (PAT). Dziś otwarto sosję 

parlamentu. Promjer Stambolijsld odczytał orę
dzie królewskie. Przewodniczącym nowej Izby 
wybirany zosilał były minister Batoff, z partji 
rządowej. Obecna sesja Izby będzio bardzo 
Icrótka ze względu na nadchodzący czaB żniw.

UCZCZENIE NIEZNANEGO ŻOŁNIERZA 
W RUMUN J E

Dnia 17 maja odbyła się w Bukareszcie uro
czystość pochowania zwłok nieznanego żołnie
rza. Przed gmachem muzeum wojskowego wy
stawiono sarkofag. W  uroczystości wziął udział 
dwór królewski, gencraiicja, korpus dyploma
tyczny, przedstawiciele wojskowości, liczne 
delegacje oraz publiczność. Po wygłoszeniu 
przemówień złożono na trumnie krzyż wojsko
wy rumuński, poczem trumnę dekorowali od
znaczeniami wojskowemi przedstawiciele armji 
Stanów Zjednoczonych, Francji i Polski.

Tolski attache wojskowy w asystencji szefa 
protokółu dyplomatycznego i marszałka dwo
ru złożył na grobie krzyż „Virlxfi Militari". Po 
opuszczeniu sarkofagu posłowie państw ob
cych składali na grobie nieznanego żo riierza 
wieńce. PGseł polski w otoczeniu członków po
selstwa złożył imiuiiem Rzeczypospoińej pol
skiej wieniec ze wstęgami o barwach narodo
wych z odpowiednim napisem.

Prócz tego propkt przewiduje utrzymania nadał 
opłaty osobnej za świadczenia.

Wodb’g p-ojektu ochronie lokatorów nie podle 
gają:

a) mieszkania, fetancwiące uposażeme służbowe 
lub część jego i wogóie me szkónia, oddane praco
wnikowi przez pracodawcę w posiadanych przes 
mego budynkach, chociażby za zapłatą;

b) budynki, będące własnością przedsiębiorstwa 
kolej*owego, tnajlujące się na stacjach i-przy li 
njach kolejowych;

c) fabryki, cdd.ane n dzierżawcę wraz z urządzę 
niem wewnętrznem, mm hotele, wydziarżawione 
i  urządzeń:om. jako przedsiębiorstwa;

di lolrale do zabaw, na ionoteany i banków0;
ej domy na obszarach byłych dzielnic rosyjsldcj 

i pruskiej, których budowę ukończono lub ukoń
czy c> po 1 lipca 1919 roku i domy na obszarzu 
bjłej dzielnicy austrjac-kiej, dla których udzielono 
lub udzieli się konseneu na zamieszkanie po 27 
stycznia 1917 roku;

f) części dawniej wzniesionych domów, które po 
ustalonych w punkcie e) terminach nadbudowano 
lub odbudowano;

g) domy, względnie ich części, które uległy grun
townej przebudowę, dokonanej w celu przerobie
nia budynków, lub ich części nie^omieszkałnyoh. 
łub ma mieszkanka niewynujmowmych na pomie
szczenia mieszka le o;

h) budynki, będące własnością skarbu państwa 
Wszystkie umowy najmu i dzierżawy, dotyczące 
takich budynków i ich przynależności, rozwiązują 
się po poprzedniem ustawowem w ypuwiedzmiu. 
a biorący w najem powinw przedmiot najmu, 
względnie dzierżawy, opuścić po dostarczeniu im 
odpowiednich mieszkań Obowiązek dostarczenia 
miiszkań nie dotyczy osób, które uzyskały najem 
miisiakania wr związku lub na podstawie stosunku 
służbowego wuibcc państwa, a kiórych stosunek 
służbowy się skończył. t

W przepisach przejściowych projekt postana
wia, że od dnia ogłoszenia ustawy aż do 1 lipca 
1928 roku żaden lokaj mieszkalny nie może być 
n-zerabiany na biura, kantory, składy, teatry, ki
noteatry, lokale, Głużące do gry, zabawy lub loka
le handlowo-przemysłowe, ani też na jeden z tych 
celów oddany w użytkowanie.

Przepis ten nie dotyczy jodnak lokali, woamian 
za które właścmiel domu dostarczył odnośnymi lo
katorom równowarto ś ci o w e co do obszaru i jako
ści mieszkanie w nadbudowanej części nierueho- 
moścL

a\.V
D z i a '  e k c n o m i c z n y

RADA SPOŻYWCÓW.
Tymczasowa Rada spożywców, powołana do fy 

cia na ostatuiem posiedzeniu Rady ministrów, sta 
uowić będzie rozwinięcie istniejącego k imitetu 
doradczego przy nadzwyczjnym komisarzu zwal
czania drożyzny. Komitet doradczy składał się 
z pięciu osób, natomiast, Rada spożywców liczyć 
będzie 10 oztaiików: pięciu przedstawicieli, powo
łanych przez ministra sjiraw- wewnętrznych na 
wniosok nadzw ycza fnego komisarza zwalczania

4
przyszłego i pozwoli pokryć zapotrzebowanie 
tytoniu w kraju w stosunku do 39— 40 proc. \J

NA KRAKOWSKIEJ GIEŁDZIE ZBOŻOWEJ

4kursów wczoraj nie no ton ano.

Wiadomości giełdowe
Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. Po kilkudniowej Jfwiąi 

tecznej przerwie na dość spokojnym dotąd rynku de
wizowym. zapanowała gwałtowna’ hauss‘a. Wraz zer 
fcpadkicm kursu marki niemieckiej poniżej parytetu 
naszej waluty, rósł z każdą chwlią kurs obcych w a-) 
i at i de wiz. Dulary podskoczył; u SODO pmd.tów,- 
Londyn o 15.000, Faryż o 150. Szwajcarja o 300 itd: 

W żywych obrotach akcjami pm mysłowemi i hon- 
dlowemi tendencja licjednolita, IV dużem poszukiwa-' 
idu: Zieleniewski, Parowozy, Strug, Ćmielów, Górka; 
Kralrua, Impcx. Pharn a. z 1 tórych niektóre znacznie 
zyskały na kursie. Słabiej: Cecielski. Potęga, Topege, 
zresztą bez zmiary. Obroty akcjami bankowemi jgra
niczyły się tylko do dwói h papierów. Z:emsk; Kredyą 
rowy niezmienione, Spółek zarobkowymi mccniejczy. 
Papiery procentowe bez ruchu.picry procentowa

C E D U Ł A  K U R S Ó W  \

iH ń• i z dria 22 maja 1923.
Walutj i dewizy:

Gotówka
Dolary St. Zj. toans. 'H W : . . ,  
Funty szterl. trans. M 
Floreny holend. trans.
Franki franc. trans, .
Franki belg. trans.
Franki szwajc. tnms.
Lij-y włoskie trans.
Marki niem. trans.
Korony duńskie trans.
Korony austr. trans.
Korony czeskie trans. \

Akcje barkowe:

Pol. Bank Przem. 20000
Pank F.poteczny 15000
Bank Małopolski 1501 1
Ziem. Bank KTed. 17000
Powsz. Bank Kred. ‘45000
Bank Z W. Sp. zar.

Akcje Tow. haculęwyc.i: 
Pol. Tow. handl. >150'“)
lDipCX t t ^
Pharma 6201 3
Polski Glob 1 ) | 350C
Hartwig \ 35000

gluga Polbka BjOO

25000 
20000 
2000(: 
2200(' 
20000 

170000 180000

18000 
1500 

720'(0 
4510 

45000 
6000

ń | Czeki
520r0 

242000—2 i300£ 
20800—21000 

3 iM -3 4 tf 
2850—2ui5 

S! 9250
< 2425—2450. 

1‘03— 0 ,łO 
IOiiiO 

v  0‘7G —0‘76 
1550—1500

Transakcja

Akcje Tow. pizemyslowych:
Zielei.iew sili 
Cegielski 
Parowozy .i ‘ 
Autcmotor 
F 0tęg3

%

I

Trzebinia 
Pocisk 
Herzfcld Yicforius 
Górka 
Siersza
Tepige v -'r 
Polska Nafta 
1’oicucie 
Oikos
Strug > ,
Svnd. koszyk. . *“ 
Tłuszcze Trzebinia 
Krai.us 
Chodorów  
Ćmielów 
Llektr. Siersza 
K iin iojow slii 
Fał) kap. Myślordi e

410to0 45O°*:*0 
70000 80000 
85000 9500n 
itoOO 18000 

190000 210000 
60000 700-10 
25000 35000 

290000 300000 
375000 400000 
26000r 300000
iooo;x 130000
40O00 5t(i00 
18000 23000 

195000 2150ii0 
200TO 35000 
150O0 20000 - 

100000 130000 
60000 G500( 

1700O0 1O0000 
100000 lSOOdJ 
24-tO0 290-10 
■151X10 55 „10 

14000 18000

19900—20000
’4-

170000—180000• fv
' ’ ! * 1 16000 

1300-1500. 
6300u—TOfKiO 

4( 30—4500
i

6500—5800
'-i

420000—44500C 
800 7 -7'l00c 
83000—92000

i
200006! 

62000 —67000! i
S8OO00—S»0ui30 
270000—2910(n> 
110000—1Ł600G 

46000—4' 0( 0 
20000—21500
2UU00—33000 

1800U

65000—60900 
J 78/XX>—185000, 
100000-130000 

255C0—2C500

Hionownale następcy Bonar Lss^a
Londyn, 22 mąjai ÓPAT). Król zamianował 

kanclerza skarbu Baldwsna prenijeren.

Różne tó a ia m ® ! uoHfgósne *
NOWY POSEŁ' POLSKI W BUKARESZCIF

Nowy minister pemomocny Rzeczypospolitej pol- 
Micj w Bukareszcie, Jurjewicz, złożył królowi w 
obecności ministra spraw zagnanicznych Duea 
swoje listy uwierzytelniające.

MARSZ. FOCH‘i JEN. LE ROND przybyli już 
ze swoich podróży do Pary ża.

PAŃSTWO RJEKI. W Belgradzie odbyła ćę  
rada gabinetowa, n,a której omawiano skład i pro
gram prac komisji do rokowań z Wiochami. Rada 
gabinetów omawiała też plan utworzenia odrębne
go państwa rjeekiego. Delegacja jugosłowiańska 
wyjeżdża do Rzymu dnia 25 maja.

Rz^dnu/y prmeki ustawy 
o ocnronśs lokatorów

Warszawa, 19 rrgja.
Min; rteretwo rprawicdliwości przesłało do Sejmu 

projekt usta,wy o ochronie lokatorów.
Za podstawę do oznaczenia wrsokeści komorne \^kt zara'FlŁ0Ilia w 6fPrawle doPłri do ‘ wudeclw 

go przyjmuje projekt komorne, płacone w czerwcu ]h.z '^F^^Ych na rok i923^ Dopłaty te us tutecz-
1914 roku. Wysokość komornego nie może prac iuan0 b>'ć w C1‘̂ u 4o dni P0 0gl03zeiuu w

tfiOoO 
Berlin

0 0134, Holandia 217‘20, Nowy York 551, Londyn 
25‘66, Paryż 36‘92, Mcdjolan 26‘87, Praga 16‘55, 
Budapeszt 0‘10>ś, Belgrad 5‘79, Sofja 4*45, War. 
szawa 0-01.15, Wiedeń 0:00.78h, austr. korona 
stemplow;ana 0!00.78

Odpowiedzialna redakto-
M I C H A Ł  K O Ń O P I N S K L

Ap7iv..7. -
.•w wijr. 'A ■-'V' '

drozyzny z pośród wybitnych fachowców w azie- \ GIEŁDA SZWAJCARSKA. (2 ź mria). 
dżinie aprowizacji, oraz pięciu przedstawicieli f>o 
jednym od Związku miast polskich, oraz Towa 
rzystwa aprowizacji miast i trzech największych 
ogóLno-krajowych Związków spółdzielczych, repre 
zentującycJi trzy kaiegorje ludności: ogólno-mi°j- 
ską, robotników i urzędników, lymczasowa Rada 
spożywców będzie miała charakter ściśle dorad
czy na wzór rad fachowych, istniejących przy in
nych ministerstwach, jak rady: kolejowa, przemy
słowo-handlowa, chemiczna i inne. Rada spożyw
cza wydawać będzie opinje o wszystkich wnii w 
kach, składany eh Radzie ministrów, czy Sej nowi, 
w sprawach a,pTOwizacyjnych.

* PODATEK MAJĄTKOWY. Projekt ustawy 
o nowym podatku majątkowy m, opracowywany w 
ministerstwie skarbu, jest już na ukończeniu i po 
przyjęciu nr zez Radę ministrów będzie złożony do 
laski marszałkowskiej.

* PODATKI POŚREDNIE. Podatki pośrednie 
wyniosły w Polsce w pierwszym kwartale br.
86.535 milionów marek. Największe dochody dało 
opodatkowanie spirytusu i wódek, bo 43.134 mil. 
mk., cukrn 24.305 miljonów, węgla 11.330 mak, 
oleju skalnego 3.906 miljonów, opłaty patentowe 
1.030 miljonów marek.

* DOCHODY Z MONOPOLÓW. W ciągu pierw
szego kwartału b. r. monopol tytonioWy w Polsce 
przyurósł 23.232 miljonów marek dochodu, mono
pol solny 7.827 miljonów, loterja 107 mMjonów.

* DOPŁATY DO ŚWIADECTW PRZEMYSŁO
WYCH. Ministerstwo skarbu opracowało już pro-

łĄ

kraczać następujących stawek procentowych, któ
re wynoszą:

a) Za mieszkania i wszelkiego rodzaju lokale, 
oprócz Wskazanych w punkcie b), w drugiem pół
roczu 1923 roku — 15% pizypadająeego za ten 
czas podstawowego komornego i wzrastają następ
nie, poczynając od 1 stycznia 1921 roku w latach 
1924, 1925, 1926, 1927 i 1928 o 3%  ca kwartał 
podstawowego komornego;

b) za sklepy', pensjonaty, lokale handlowe i prze
mysłowe, oraz za pracownie, niepołączone z miesz
kaniami, w drugiem półroczu 1923 roku — 40%, 
w roku 1924 — 6(3%, w roku 1925 — 80%, a od 
1 6ty7usnia 1926 roku — 100% podstawowego ko- 
mo mego.

Obliczona w ton sposób suma komornego będzie 
przeliczona na złote polskie Według następującego 
stosunku? T00 rubli fec 266 złotym, 100 marek nie 
ubeckich — 123 złotym, a 100 koron austriacko- 
węgierskich =  106 złotym. Obliczone w złotych 
komorne będzie płacone w markach polskich we
dług ustanowionej przez numstra skarbu ceny zło 
tych bonów skarbowych, obowiązującej w dniu za-
płaty. t f

Dzienniku Ustaw, nowej ustawy o państwowy m po
datku przemysłowy m. Z tego źródła skarb państwa 
osiągnie około 75 mńjardów marek. Pobrane będą 
rów nież zaliczki na rzecz związków samorządo- 
wych, na poczet podatku gruntowego, przypadają
cego na. rok 1923. __

* PODWYŻSZENIE CŁA. Od dnia wczorajsze
go 19 bin. obowiązuje w Polsce podwyższone o 50 
procent clo na towary. Towary, wysłane z zagra
nicy do dnia 18 bm. włącznie, płacić będą dawną 
taryfę, bez względu na czas nadejścia ich do Pol- 
ski. . -■ a

* WYWÓZ CUKRU (AW). W  r. 1921 do 
1922 Polska wywiozła poza granice państwa 
30 do 40 tysięcy ton cukru. W  okresie zaś roku 
1922/23 po porozumieniu się z nrnisterstwem 
skarbu wywiezione ma być z Polski 95 tysięcy 
ton. ‘f-toc *'■£» V- .- r. •

* NASZE PLANTACJE TYTONIU. Dyre
kcja monopulu tytoniowego z uwagi na to, że 
zakup tytoniu za granicą naraża nas na duży 
eksport walut obcych, przygotowała na szero
ką skalę zakreślony plan podniesienia plantacji 
tytonia w kraju. Wejdzie on w życie od roku

Nadesłane.«tes
Artykuły w tym tfziałe rie noebodzę oć Redakcji,

-  ^
G a le ria  i i ; i l i v  K a d s c ą a

w dow a p o  ś. p. dr Esunt> Eu^eaSfij 
w la ćc ic ie łn  Ranisl

przeżywszy lat 56, po dmgie; a ciężkiej 
chorobie, opatrzona św. Sakrsmertami, za
snęła w Panu dnia 21 maja 1923 r. w Rabce. 
Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby na 
cmentarz miejscowy, na miejsce wiecznego 
spoczynku nastąm we środę dnia 23 b. m. 
o godz:nie 3 po południa, na który to smutny 
obrzęd stroskane dzieci zapraszają Krew

nych, Przyjaciół Znajomych.
NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE 

odprawionem zostanie we czwartak dnia 
24 o. m. o godzinie 9 rano w kościele pa 

rafjalnym w Rabce.
Osobnych zawiadomień rozsyłać się nio będzie 

Zakład pogrzebowy >Concor<łia< Jana Wolnego.:

fabryka przelwcrOw cŁeniiciaycL
nSUPERFGSFAT<>
i-tesla 1 Harela Tav:araicMc'ii 

we Lwowie — ulica LoyerniRa Ł. 9
dostarcza: . .. v-d;^

a) superfosiut kostny fosforowy- o zawartościj 
19%  kwasu fosf., rozp. w wodzie, , i

b) superlosiat kostny fosforowo-azotowy, o zawarty 
v. l i  %  kwasu fosfor^ rozp. w wodzie i 2°/,

azotu, _ • v-'. s -■---.'t-'.' - ... ->■' ̂
c) superfosfat kostny fosforowo azotowy, o ta wart 

80/n kwasu fosfor.,'- rozp. w wodzie i 3%  
azotu, #  - ć

d) superfosfat mineralny, o zawart. 14%  kwasu 
fosfor., rozp. w wodzie.

Dostawa ad a), b) i c) prompt, ad d) w czerwcu* 
... 1923 r. 1060 1 8
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c Ni 9 4 « a . Czwuo-cb ?4 Maja 192R

r S o k o iu  t i 4 e b lo v a n o B O  o ile
m oin-ści w śródmieściu, poszn- 

kuje młody inżynier za wysokim 
czynszem. Zgłoszenia listowne do 
Administracji .Nowej Reformy* 
pod E. F  1285 1 3

je  eleganckie powozy 
i wózki na resorach, z budami 

i bez, również przyjmuje odnowienia 
i  grunrowne repera je  i zamówie
nia na nowe Pracownia powozów 
-Tana Szymskiego, KrakóWj niica 
Rakowiecka L. 11. -303

" W  t a i  d z i e c i ę c e  do składania, 
V S  ni-riowano i sportowe, poleca 
hurtownie i poje lynczo po cenach 
konkiirencvjnycn Taraba i Bębenek, 
Kraków, niica Grzegórzecka L. 30 
i  ulica św. Jana L. 26. 1243 3 3

^ a c m c h ó d  u ż y w a n y ,  marki 
W  „Berna* 4 -tonowy, gotów do 
jazdy, za 25,000.000 n.kp. do sprze
dania. W iadom o^ z grzeczności 
n S. A. Austro Daimler, Kraków, 
ul. św. Gertrudy L. 2. 1278 2 3

O t e r y j m s  
d o  s p r z e d a n i a :
M aszyn a  d c  s z y c ia  dru 

tem  pu u eisk  na płask, 
32 cm. l25o

Sz tańca.
15 ty sią cy  tsk iursr^yeh

pu d elek  pł; ókich, okleja 
nych papierem glansowanym 
(mniejszych i większych).

Zgłoszenia pod „W . 3,“  do 
Administracji „N. Keformy".

Wp r "
\ O L L A

najlepsza hyg.sn.J

GUMłkt
petna gwara;xyy

I Wszed2ls do^ 
nafaj :i

JRBÓZki dziecięce odnawia piecy- 
V 9  Piechowicz. Kraków,
nl. Mikołajska 7. Gumy obciąga na 
poczekariu. 1267 3 5

W y S jiirzed a i dalsza towarów 
( stalowych o 30% taniej, a 

szczególnie: brzytew, scyzoryków, 
nożyczek, maszynek do włosów oraz 
narzędzi kuchennych. Korzystajcie 
z tanich i dobry-h tow arów ! J an 
■ M y s z k o w s k i ,  K r a k ó w ,  niica 
Eietiowska L. 46. L273

P e ł n i a  k m i r ó w  
1 parsfcleli dywanów
S Ł  L ^ r i u y s M f e f
t  n l. B o rs T O w s k a  1 4 , U  p .
poleca gotowe kilimy, również przyj
m uje zamówienia. 10 19

- jw t j _ o ^ a a y  li u  b a l ;»y  b i l r n -  
"Tkił i  »  >r3Ś)[iOaiil8n t (absol

went Akad ,ńji iacmiUbwe,), z  wie 
ictnią praktyką w różn irejnycl. 

dzied naca, przy imię ijd zaraz w 
większem' przedsiębiorstwie posadę 
samodzielnego buchaltera, ewentual
nie korespondenta pohko-niemiecko- 
anglels 70. Zgłoszenia pod W y 
trą- ny“  do Zarząd 1 Drukarni Lite 
ra cz e j, Kraków Jagiellońska 10 .

1162 i  S

Nowość! Nowość!

Wacitift Grabiański

ri

(humereski)
Strabi :cz!ri cnoty. —  Fuszer. —  

Inny departament. —  Tajemnica 
letniej nocy. —  Przygoda sa

mobójcy.
Cena zasadnicza 0.59.

Tegoż autora:
Cona zasadn.

Vojenn> balonik . . I.—
P^kło . . . . . .  2.50
Rymy i pro*a . . . 1.50
Przesilenie . . . .  1.—
Dwie nowele . . . .  0.5C
Mnożnik —  ustalany przez Związek 
księgarzy-wydawców w Warszawie.

Gebethner . Wolff, Kraków

C A Z I
M E T A M O U P H O S ^ A

K M E I I 3 -  B f  Y © Ł ©  -  P U D E M
U D E L I K A T B ń & J Ą  C t ó M E  

ŁJSUS^AJĄ W S Z E L K IE  JISJ W A D V

Ż Ą D A Ć  W S Z Ę D Z IE !

1265 2 4

®t ..
• © a  O  

c m * 8 6

¥ 1 2 1 3 1 1 1 1 '
F a b i y k a  j n a j z y i .  i  o b r z y d z i  r o l n i c z y c hn a s ? ’
O d ń b i M i a  M s z a  i E m a i l  r a  K  a k r  w r e

odbędzie się dnia 5»go cse?r«fci 1923 r. o godzinie 4 po południu 
w sali obrad Izby handlowo-przemysłowej w Krakowie, ul. Długa 1

z aastępagącyza jjorząiiilem dzicza^za:
1) Odczytanie protokółu poprzedniego Walnego Zgromadzenia;
2) Sprawozdanie Dyrekcji;
3) Sprawozdanie komisji rewizyjnej;
4) Przedstawienie bilansu za rok administracyjny 1922/23; ą
5) Podział zysku;
6) Wniosek na podwyższenie kapitału zakładowego;
7) Zmiany statutu;
8) Wybór Pady zawiadowczej;
9) Wybór komisji rewizyjnej;

10) Ustalenie wynagrodzenia Rady zawiadowczej i komisji rewizyjnej;
11) Wnioski i interpelacje. 1289 2 2

r ą :Za Radę zawiadowczc 
E d w a r d  l i r . M y c ie ls M  m p .

Po myśli §§ 20, 21 i 22 statutu akcjonarjusze, chcący wziąć 
udział w Walnem Zgromadzeniu, powinni do dni 8 przed Walnem 
Zgromadzeniem złożyć akcje w biurze przedsiębiorstwa przy ulicy 
Dunajewskiego L. 4, gdzie otrzymają potwierdzenie odbioru akcyj, 
służące równocześnie jako łegRymacja na Walne Zgromadzenie,

N a H a ń s z y m  

t łu s z c z e m  i  
j a d a ln y  su

z a w i e r a j  ą c y m
100% tłuszczu jest

P r z e d s t a w i c i e l :  M a u r y c y  V o r z S m m e r ,  K r a k u u ’ .  W r z e s i ń s k a  7  1217 1 3

- -  c7 n7  angielskiej, ołowia hutniczego, cynku, miedzi, m c -  
-i? eiadzu, czerwonego metalu, kompozycji —  w postaci:CCS
Sg blach, rur, sztabek, bloków i drutów. — Biała blacha, 
<_, blacha „Brytania*, metal łożyskowy.
r-J

. . c  działa instalacyjnego zawcze na składzie klozety fa-
C f Of k a  d n i obrotu a r t . le i m .  b p . Z O. O. g  janrowe i żelazne, zbiorniki, rury czarne i poeynkowane, 

I l l f d U i i r  I U ' • I ‘  f ł  ~  sfrniaturj, w enty'e redukcyjne, manometry, umywelnie,

wg IWOWIŁ % Kościuszki 3 * piecê c s s :

„IP A R

In ży n ie r
floświadczony wieloletnią praktyką, poszukuie stałego aajęćia. 
Pracował w większych fabiykach w Rosji i w kraiu, jako 
kierownik warsztatów i szef biura technicznego. Specjalność: 
huduwa mostów, dachów, tarcz obrutowych i wszelkich kon- 
strukcyj żelaznych i urządzeń K olejow ych . Zgłoszenia pod „Inży
nier" do Biura ogłoszeń Metzla, Warszawa, Marszałkowska 130.

1307

j e s t  i  p ozosta je  zawsze

t t S ł j l e p s i ą  m a r k ą

4f u d o j e t e  u  w c : s i ® q « >  s z e w c a  
i s n ^ l s k a t a  

l o b c c i s ó ^  i  p o d e s z e w
a u m o w u d i

1Ttoirson

CO
(M

4E R SC N  — KAUCZUK
Centrala: Kraków, Straszewskiego 2, tel. 4156.

Sypialnie, jadalnie, gabinety,
Kwietniki, nodręczne stoliki,

Łóżka angielskie z wkładami,
A m erykańskie registratury,

D ziecięce wózki, krajow e i zagraniczne, 
Maszynowe stoliki, saloniki,

* - -  Etażerki, bujaki taburety,
Biurka amerykańskie, krzesła, 

Lustra, fotele, deszcaułki 
I  rozmaite gięte meble

sprzedaje tanio: 1274 2 3

C E E H  f t O N I G W A C M S
K ra k ó w , u l  św . K rz y ż a  3.

wyroby pierwszorzędnej jakości i wykon,.nia 
flMJST' hurtownie i częściowo poleca:

F  A  B  R  ¥  K  A Ł i N  K O p P N Y ę H
STANISŁAW A W AŁK Ó W IŃ SK 1EGO 1181
dawniej K a z i m i e r z  Wałkowiński 

K R A K Ó W — 2 \ V IljŁ S «Y W iE G ; Ł L 5C A  Ł Ł L E W E Ł A  L .  1 1 .
U w . i g a :  Z firm.i tego samego nazwiska i sklepem nie mam 

nic wspólnego —  a znajduję się jeilj nie tylko pod powyższym adresem.

Z a s t ę p s t w o  
A u s t r .  f a b r y k  s a m o c h o d ó w

przedtem 518 3 3

„ A U S T R O - F I A T "  
F A B R Y K „ P U C H "

Austro •  Oainler
Ciura: Kraków, ul. św. Gertrudy 2.

Salon wystawowy: Sławkowska II

A P A R . A F Y
TELEFOî SCZNE

wszelkii h typów

Centrale Przełączniki
Kom pletne urządzenia tele- 
fouiczue, dzwonkowe i sygna

łow e 1309

dostarcza natychmi ist firma:

skład maszyn i przyborów technicznych
Kraków, Wolska 20. Tel. 42 30 i 31-29

Holenderskie masUi mlilnne
pod nazwą:

„SfllfELLA” .»„TOMKI"
firmy Yan den Bergh 

zastępuje w zupełności masło 
Wszędzie do nabycia!

deserowe.
1173 3 5

„PRZEGLĄD FRZtM YSLSW S-HAaBLUW Y" 
„ G A Z E T A  G IE ŁD O W A  i L O S O W A Ń "

wychodzi dwa razy na miesiąc.
N ajpoczytniejsze i najładniej •wydawań* czasopismo 

fachowe, poświęcone sprawom przemysłu, handlu i tinan 
sów Polski.

Zam ieszcza artykuły w ybitnych sił fachowych.
Na rachunek prenumeraty za kwartał drugi przyj

mujemy rakp. 30 000 — .
W płaca jący  prenumeratę do końca b . r. w sumie 

mkp. 9 0 .0 0 0 — , otrzyma książkę T. Skarżyńskiego: 
„ S z t u k a  s p r z e d a w a n i a " .

K onto w P. K. O. Nr 1.465.
A dres redakcji i adm inistracji: W arszawa, ulica 

K oszykow a 7. Telefon  250-85. Skrzynka pocztow a 247.
P o otrzymaniu mkp. 1.000-—  w  markach poczto- 

| wych w ysyłam y egzemplarz okazowy. 1067

BsbijoteKa Towarzystwa Szkoły ludowej
Kraków, ulica św. Anny L. 5, I. p. 

jest najlepiej zaopatrzoną i najtańszą

W Y P O Ż Y C Z A L N I Ą  K S I Ą Ż E K
W  KRAKOW IE.

Przeszło 2 0 .0 0 0  książek. W ielk i wybór nowości.
Działy: beletiystyczny, nauko »vy i

zaopatrzone.
bogato

804
dla dzieci,

Specjalność: lektura dla młodzieży szkolnej.

GRADO K Ą P I E L E  II IO R S K IE  C a f l n f i  
°R Z Y  T R Y JE ŚC IE  V l » l  ■‘ł Ł F W

H ota l-p en sjon at i Z ak ład  kuracyjny
issT  „A L L A  S A L U T E "

Mieszkanie wraz z utrzymaniem od 30—40 lirów okiennie.
Prospekty bezpłatnie i franko 

Ordynator i w łaściciel: Dr M. Oransz. Dyrekja: M. Kliuner.

O R O S Z E N I A
na w s z y s t k ie  d w a r e e  k o le ja w e ,  
od w s z y s t k i c h  p i s E  k r a jo w y c h  i zagranicznych

przyjmują 2010

P o ls k ie  T o w . k s ^ ra k ia l I“.o lefo w ych
jjB U W  S. A.

Br&kśiff, niica Suctepańska L. 9.
Oddziały: W arszaw a —  L w ów  —  Gdańsk —  W ilno —  Poznań

P rze a o śn iR  tu iy s ty tz n y  po s i e w i e .
Wawel i muzea:

Z ainC k  u ó l e  w jid  na W awelu zwiedzać można od godziny 
9 do zmrokn. Wstęp do Zamku 500 mkp. (Zarząd Zamku królewskiego 
tel 12 6 2 ) S ro b y  k r ó .e w s k ie ,  g r ó b  M ic k ie w ic z a  i  s k a r b ie c  
w  k a te d r z e  n a  W a w elu  zwiedzać można w dnie powszednie o go
dzinie 10, w niedzielę i święta po nabożeńsrwach. G r o b y  Zasłużo
n y c h  w  k r y p c ie  ia  S k a łc e ,  g r ó b  S u a r g i  w  k o ś c i e l e  ów . P io tra , 
o r a z  S k a r b ie c  W. P. M a r ji  zwiedzać można w chwilach wolnych 
-d nabożeństw, za zgł izen ien  się do zakrystji. M u z e u m  P ła ro d o w e , 
Sukiennice, tel. 168, otwarte jest codzienuie od gedz. 10 — 2, za opłatą 
1500 mkp. od osoby; zbiorowe wycieczki otrzymują zniżki w kaooelarji 
l lu z e m  w Saki nnicach. M u zeu m  im . E ry k a  h r . C z s n s k ie g o , 
Ul. 77r>4 s k a  1 3 , wraz z lapidarjum, otwart" z wyjątkiem wtorków 
i piątków codzienuie od godz. 10—2, za epłatą 1000 "mkp. od osoby. 
Zniżki jak poprzednio. D o m  I m u z e u m  Ja n a  M c te jk i.  nf- Florjań- 
ska 44, dzieta zbiory mistrza, otwarte codziennie od 10— 2, za opłatą 
300 mkp od osoby. Zniżki jak poprzednio. B a r b a k a n  c z y l i  t. ".w. 
R o n d u l b ra rn y  i l o r j  . j s k i ć j ,  zaDytek architektury z końca XV 
i XVI w., w lecie otwarty przez cały dzień, w miesiącach zimowych 
za zgłoszat em dę w kanceiarji (najmniej 5 osób) za opłatą 1000 mkp. 
od osoby. Zniżki jak poprzednio. W ie ż a  ‘ .Jarjack  w lecie otwarta 
codziennie od godz. 10— 12, w miesiącach zimowych za zgłoszeniem sie 
w kas:e mnzealnej w Sakiennicrch. Opłata 1000 mkp. od asoby. Zniżki 
jak  pi przednio. M u z e u m  C z r “ !e ? y  s k ic l i ,  nl. Pijarska 6, otwarte dla 
zwiedzających we wtorki i piątk’ od godz. 9 — 1 w południe, o ile w te 
dni nie przypadną święta. M ie js k i e  M o z * '  ł »  ^ i jr s m y s ło w e , niica 
Smoleńsk 9, tel. 1339, otwarte od 10— 1. d n i e t n o g r a f ic z n e , 
na W awelu otwarte codziennie. W stęp r niedziele, w ter ki i czwartki 
50 mkp., w inne dni ICO inkD. W y sta w a  T o w a r z y s tw a  sz tu k  
p le k a y c b ,  pi. Szczepański 1, tej. 8, otwarta codziennie ud g. 10— 4. 
W stęp 90 mkp. W y sta w a  p r z e m y s łu  p o js k lu g o  L ig i p o m o c y  
p r z e _ n y s iO w e j ul. Straszewskiego 1 iB, wstęp woiny od gi.dziny 9— 1 
i od 3— 6.
fc&raoi J*:L3«SrXS»EOTZOr£C!<EC¥ < S»SZ3«Z3t£«EO»ESPrSS3łEP*SZ»S»E*

Władze:
Województwo, nl. Basztowa L. 26, tel. 1141; godz. przyjęć: 

wojewoda c ć  11— 1, godz. urzęd.: od 8— 3, dla stron od 10— 1. S ta 
rostwo krakc w r ! i c ,  nl. Starowiślna L. 13, tel. 3551; godziny przy
ję ć : starosta od 11— 1, godr. nrzęd.: od 8— 3, dla stron ud 10— 1.

"aginlra!, plac W W . Świętych L. 3, bel. 46 ; godz. przyjęć w prezy- 
djnnj m,a3ta: od 12— 2 z wyjątkiem niedziel i świąt; godziny urzędowe 
od 8— 2 Dyrekcja kolei państwowych, plac Matejki L . 1-2, telefon 
2458. godziny przyjęć: prezes dyrekcji d 11 — 1, godz. nrzęd. od 8— 3 
z wyjątkiem niedziel i świąt Dyrekcja policji, nl. Krupnicza L. 34. 
tele'o] 45 8 ; godziny urzędowe: od 8— 3. Izba skarbowa (W ładza skar
bowa I ' instancii na W ojewództwo krakowskie) ul. Helclów i. 2, II p., 
telefon Nr 226. Prezes Izby przyjmuje strony codziennie od godz. 12— 1 
z w yjątk‘ em niedziel i świąt;  ./ biurach godziny dla stron oJ 11— 1.
jnz.cs:r53l03łCHi-_c3»CSS»C3»CE5JC33aEzjt!C«Eaifr-J„CZ3IC7SEZ=»CZ UBOtEOUSCH

haboratarjum kosmetyczni,
rrsBtlszki M i M i ,  O niM ff 3, 1. 1
poleca oobrze zaopatrzony zakład 
w wyroby Kosmetyczne włosowe 

oraz kupuje wyczeszki. 
ezj.sołiEE»LJcaBOłjian ezui&ckech&cm

O b n w i a .

Eżjra kupna i ogłcazefi.
„ D c z c l w o i ć “ Biuroknpnaisnrze- 

Jaży kamisnic, realności, folwarków 
sprzedaje i -rcyjmuje do kupna. 
Podwale 3, obok poczty.

O g ło s z e n i j  p r ? s n w e  i r e k lu -  
m y  k o le j o w e  „B u c , S. A., ul.
Szczepańska 9, tel. 369.
!C2S*33rCaiCZ3>CT,iU>C72ŁJ<«SS>--afeZL*

Rewizja losów.
n iu r o  “ e w iz j l  l o s ć w  p r z y  

D o m u  fn lo r iŁ ta cy jn y m  E ib sn - 
óC hńtz, R y n e k  8 .
E£3tECXSS3ISZjłEi» XZZJl&XJtS-̂ !tXMEZ>t

K s i ę g a r n i e .

Księgarnia i sprzedaż gazet: 
„ R u c b “ , S. A , nl. ozczepańsaa 9, 
tel. 369.
łcsiC Ł jn łiczarcs iiicsso icsa ^ cŁ C K

K i n a .
k in o  „ O p ie k a 111 c l. Zielona 17. 

Czysty zysk dla inwalidów wojen 
nych. Przedstawienia co iziennia od 
godz. 5-tej, w  święta od 3-ciej.

K O K K I J R E N C T J N il  
P R A C W W R ilJ *  S Z W S A f l

A .  P A Ł K I
K n k ó w ,  K y n e k  gł. 3 0 , 1 p .

Staaisłlitt MStilC]
ul. św. Tosaasza 1. 9.

Magazyn i prarswnla obuwia 
damskiego, męskiego i dzie

cięcego, "
Najnownze fasonr angielskie, fran
cuskie, warszawskie, sta,e na skła

dzie w wielkim wyborze.
*-3Si 23iC3Ka2iCSISiC!3>LMk SK 3SSP

Łalbi.
Nowo otwarta

IŁm ikA  LiłLHE
Kćaków, nl. Basztowa L . 15.

Sulady fortepianów.

Największy 
w Małopolsce

shlaś forteplcnóu
i i i  M M

ul. Szeu/ska 9, 1. p.
w yłączne zastępstwo 
iirm światowej &ławy 

jak :

Bechstein
Bluthner
Bósendorfer
Enrbar
Forster
Seiler
Scnw eighofer
Sttinweg
Qaandt
W irth

/

Telefon 1005.

Generalne zastępstwo fabryki 
fortepianów i pianiu firmy

„ S t i n g !  O r ig in a l “
I innycii firm

Zygmunt Raha nastą.
Kraków, ul. św. Anny I, 3

poleca fortepiany i p ianina 
po cenach fabrycznych

sz3i>cza>om 23 oa.syLi>i.^sotŁo<sot
Zakkaóy przemysłowe.
Zakład taDicsrsko - dbaoracyjny, 

magazyu m e b li  i  wyrób k o łd e r  
Ą . H y b iń sk l, oh Sławkowska 21. 
Telefon Nr 3463.

KHSiizyn rgKuioiczniczy 
1 salanteryjny

l  I t M k i
.'takfo, ul. fu. mus i
poleca ręLawtczk., pończochy, 
parasole, płaszcze gumowe, 
kurtki nieprzemakalne po ce

nach najniższych.

W ł a s n a  p r a c o w n i a  r ę k s -  

Mriczek skórkowych.

Z a k ł a d  t a p i c e r s k i
I magazyn mebii 

M .  B A R D A C H  
Ii rak 6 w, Floriańska i. 16.
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Największy i najtańszy 
wybór bielizny jnęsk "j i obnwia 
n a j n o w s z y c h  modeii — poleca 

H U G i .  W B iN .f lA N * ! 
Kraków —  ulica Starowiślna L. 6.

Z SZTUC7.W E
złoto, srebro

knpnjo zegarmistrz i jubiler
Ł. Brflil, Starowiślna 29.

F a r t ia n ia  1 pra ln ia
przyjmuje do chem. czystczonia 
i prania wszelką bieliznęi garderobę. 

Kraków , u !. Uługa 19.

W ÓZKI DZIECIĘCE
krajowe i zagraniczne oraz łóżka

m osiężne poleca
skład mebli i fornicrów  
Kraków , ul. Szpitalna 5.

Skład

( t i i e W i c l i  p a raso li
Kraków, ul. D ługa L. 19

(sklep).
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W Drukarni Literackie] w Krak wie, 4. JdgteUońeki f Rządco Drukarni L. K. Góralu,


